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TRAMWAJE NA MIEŚCIE 


Dzisiaj rząd prawdopodobnie 


zaproponuje arbiiraż 


Cześciowy i-dniowy Strejk powszechny 
w ząkładach użyteczności publicznej 


Zgodnie z zapowiedzią dy- 
rekcji łódzkiej kolei elektrycz- 
nej, wyruszyły w dniu wcezoraj- 
szym na miasto tramwaje po- 
raz pierwszy po 13-dniowej 
przerwie w komunikacji, 


Przed remizami 


Przed remizami zebrały się 
okolo godziny  8-rano grupy 
strejkujących tramwajarzy, aby 
przyjrzeć się częściowemu uru- 
chomieniu. 

W związku «z ewentualnemi 
zajściami, z polecenia władz 
bezpieczeństwa przed remizumi 
na ul. Tramwajowej i Dąbrow- 
skiej ustawione zostały gęste 

POSTERUNKI POLICYJNE 
Z KARABINAMI. 

Przed remizą przy ul. Tram- 
wajowej czuwał od wczesnych 
godzin porannych specjalny ad 
dział policji z komisarzem na 
czele. 


Pierwsze wozy 
na mieście 


Pierwsze tramwaje wyjecha- 
ły na miasto 

O GODZ. 8 MIN. 15 RANO. 

Dyrekcja uruchomiła tylko 
cztery linje na głównych arter- 
dach komunikacyjnych Łodzi. 
Z remizy na Tramwajowej wy- 
jechały wagony linji nr. 2 1 7, 
zaś z remizy, przy ul. Dąbrow- 
skiej wozy nr. 10 i 11. 

Miejsca przy motorach zajęli 
kontrolerzy tramwajowi, nie- 
którzy instruktorzy, oraz kilkn 
motorniezych, którzy 
WYŁAMALI SIĘ Z Z OGÓLNFI 

AKCJI STREJKOWEJ. 
pracowników tramwajowych. 
Miejsca konduktorów zajęli spe 
cjalnie wyszkoleni, nowozaanga 
żowani przez dyrekcję pracow- 
nicy. Są to przeważnie młodzi 
ludzie. 

WŚRÓD KONDUKTORÓW 
ZNAJDUJE SIĘ KILEU 
MATURZYSTÓW. 

Nowy personel został częścio 
wo umundurowany. 

Ogółem na mieście ukazało 
się 30 pociągów motorowych i 
« doezepkami. Liczba wypusz- 
czonych wagonów wynosi lacz- 
nie 51. Tramwaje te 
UTRZYMYWAŁY PRZEZ CA- 

ŁY DZIEŃ KOMUNIKACJĘ 
na najruchliwszych ulicach mia 
sta, 

W związku z wypuszczeniem 
tramwajów podczas trwania 
streiku, władze bezpieczeństwa 
nbostrzyły na mieście kontrole. 
Dia utrzymania bezpieczeństwa 


ładu i spokoju, na ulicach poia- 

wiły się 

GĘSTE POSTERUNKI POLI 
CYJNE. 

Ostre pogotowie zaprowadza 
ae zostało już od samego rana. 
Wzdiuż ulic patrolowali poil- 
cianci z karahinami, ezuwajae 
przedewszystkiem na rogach, a 
właściwie na przystankach tram 
wajowych. Wszelkie środki ©- 
śtrożności zostały wyczerpane. 
by nie dopuścić do zajść i za- 
kłócenia spokoju.  Naogół na 
mieście panował w dniu -wczo- 
rajszym 

ZUPEŁNY SPOKÓJ. 

Strejkujący tramwajarze przy 
glądali się przejeżdżającym wa- 
gonom, komentując żywo sytu- 


ul. Piotrkowskiej 5. Około go- 
dziny 6 wieczorem rzueono pe- 
tardę pod „dziesiątkę“, prze- 
jeżdżającą na rogu Piotrkow- 
skiej i Nawrot. Wśród pasaże- 
rów powstał popłoch. Żaden z 
pasażerów nie odniósł szwanku. 


Aufohusy sfaniały 


Poza tramwajami 
KURSOWAŁY W DALSZYM 
CIĄGU NA MIEŚCIE AUTOBU- 

SY, 
obsługując linje, na których nie 
uruchomiono jeszcze  tramwa- 
jów. Autobusiarze pod presją 
wladz administracy jnych 
OBNIŻYLI CENY ZA PRZE- 
JAZD DO 25 GROSZY. 
Autobusy kursowały w clągu 


ację. Mieszkańcy miasta przy- | dnia wczorajszego na linji nr. 


jęli, niby sensację, ten zapowie | 
dziany zresztą wypadek. 


3, 415, utrzymując komunika- 
cję z dworeami kolejowymi, Po 
lesiem Konstantynowskiem i ul. 


Wybife szyby i petardy | worska. 


Mimo podjętych środków 0- 
«trożności w godzinach przedpo 
łudniowych doszło do drobnych 
zajść. Na ul. Nowomiejskiej, na 
Widzewie i na Placu Reymonta, 
jacyś ludzie 
RZUCALI W OKNA WAGO- 
NÓW TRAMWAJOWYCH KA- 

MIENIAMI. 

Kilka szyb zostało wybitych. 

Wśród pasażerów powstała 
panika, która jednak szybko 
minęła. 

Przy ulicy Nowomiejskiej wv 
bito szyby w tramwajach nr. 10 
i 11. 

POLICJA ZAARESZTOWAŁA 
W ZWIĄZKU Z TYMI WYPAD 
KAMI 7 OSÓB. 

Nazwiska ich trzymane są w 
tajemnicy. Zaznaczyć należy, że 
wśród aresztowanych niema 
wcale tramwajarzy. Ogół strej- 
kujących zachował całkowity 
spokój. Rzecz charakterysty cZ- 
na, że strejkujący 
TRAMWAJARZE KORZYSTA- 
JĄ Z URUCHOMIENIA KOMU- 

NIKACJI 
i jeździli tramwajami do związ- 
ków. 

Podkreślić należy, że po 
wspomnianych wyżej incyden- 
tach niekłórzy pracujący tram- 
wajarze ofrzymali ochronę po- 
licyjną. Eskorta policji w wa- 
gonach została jednak o godz. 
3 pop. wycofana, gdyż na mie- 
ście zapanował zupełny spokój. 
Dopiero 
W GODZINACH WIECZORO- 


WYCH POQOWTÓRZYŁY SIĘ 
EKSCESY. 

Około godziny 4 pop. jacyś 

nisani osobnicy podrzycjii pe 


tarję pod koła tramwaju, przy 


Ukazanie się tramwałów na 
mieście wywołało wśród tram- 
wajarzy konsternację. 


Solidarność 
zachwiana 


Część strejkujących 
W LICZBIE KILKUDZIESIĘ- 
CIU ZGŁOSIŁA SIĘ DO DY- 
REKCJI, OŚWIADCZAJĄC GO- 
TOWOŚĆ PODJĘCIA PRACY 
W DNIU DZISIEJSZYM. 
Wyłamanie się tych pracow- 
ników z ogólnej akeji spowodo- 
wało, że dyrekcja KEŁ. posta- 
nowiła w dniu dzisiejszym urv- 
chomić jeszcze kilka linji na 
mieście. Prawdopodobnie urn- 
ehomiona zostanie „piątka“. 1 
„trójka“ a może i „czwórka“, 
Dalsze uruchomienie linji na 
stąpi w miarę zgłaszania się sta 
rych pracowników do pracy. 
Jeśli do poniedziałku nie zgłosi 
się dostateczna ilość pracowni- 
ków, dyrekcja przyjmie ne- 
wych pracowników i rozpocz- 
nie szkełenie drugiej kadry lu- 
dzi, gdyż dąży do tego, 
ABY W DNIU 5 LUTEGO KO- 
MUNIKACJA BYŁA CAŁKOWI 
CIE UNORMOWANA. 


Zakaz zebrania 


Jeśli chodzi o komisję strej- 
kową, która nadal urzędujć i 
pełni dyżury przed  remizami, 
to odbyła ona w ciągu dnia kil 
ka posiedzeń, na których po- 
(stanowiła w dalszym ciagu nie 
vodejnować kroków w kierwn- 


cych do sali kina „Oświatowe- 

go*, lecz 

WŁADZE ADMINISTRACYJNE 

ODMÓWIŁY UDZIELENIA ZE 

ZWOLENIA NA "ZEBRANIE 
STREJKUJĄCYCH. 


Wyczekiwanie 


Jeśli chodzi © związki zawo- 
dowe, to w dalszym ciągu nie 
będą one prowadziły pertrakta- 
cji o likwidację strejku. 

Okręgowy inspektor pracy, 
inż. Wojtkiewicz również mie 
usiłował w dniu wczorajszym 
nawiązać kontaktu z przedsta- 
wiciecłami strejknjących. i 

De późnego wieczora, mimo 
oczekiwań, 

NIE NADESZŁY Z MINISTER- 

STWA PRACY. ŻADNE IN- 
STRUKCJE, 

dotyczące obecnej sytuacji. 

Aby wreszcie dowiedzieć się 
czy czynniki rządowe podejmą 
interwencję w trwającym i zao- 
strzonym zał w KEŁ. 
UDAJE SIĘ W DNIU DZISIEJ- 
SZYM DO WARSZAWY INSPE 

KTOR PRACY HI OKRĘGU. 

Powrót jego do Łodzi spodzie 

wany jest dziś wieczorem. 


Sirejk proiesfacyjny 


Ponieważ wezoraj nie doszła 
do konferencji ze strejkujący- 
mi, wszystkie związki zawodo- 
we na terenie Łodzi odbyły ze- 
brania zarządów, na których 
poruszono sprawę poparcia ak- 
cji trtamwajarzy strejkiem pro- 
téstácyjnym. Oprócz „Pracy“ i 
związków” chrześcijańskich obra 
dował wczoraj zarząd i rada de 
legatów klasówego związku pra 
cowników komunalnych i insty 
tueji użyteczności . publicznej 
przy ul. Piotrkowskiej 53. Na 
wspomnianych nadzwyczajnych 
posiedzeniach uchwalono pro- 
klamować w dniu dzisiejszym 
JEDNODNIOWY STREJK PRO 
TESTACYJNY WE WSZYST: 
KICH INSTYTUCJACH ` UŻY- 
TECZNOŚCI PUBLICZNEJ ŁO 

DZI. 

Powzięta na posiedzeniu kla- 
soweów rezolucja utrzymana 
jest w bardzo ostrym tonie, po- 
tępia oczywiście stanowisko dy- 
rekcji KEE. i wzywa ogół robot 
miczy do solidarności. 

Jak się dowiadujemy, strejk 
protestacy j iny ma objąć dziś wy 
działy i agendy magistratu oraz 
częściowo gazownię, elektrow- 
nię i instytucje * 0 charakterze 
administracyjno. - gospodar- 


ku nawiązania pertraktacji z dy | czym. 


rekeją. 
równiez 


Komisja postanowiła 
wezerzł zwerać eqóiny ; 


Od strejku zwolniono praco- 
wników wydwiału pracy i opie 


| 


nywujących wypłat zasiłków. 
służbę domów wychowawczych 
szpitali, pogotowia ratunkowe- 
go itp. Pozatem strejkiem obje- 
ta zostanie część pracowników 
kasy chorych, oraz wielu zakła- 
dów pracy. 


Komisja sfrejkowa 


liczy na interwencję 
rządu 


Członkowie komisji strejko- 
wej zapytani o to, jak ustosun- 
kuja. się wobec faktu częściowe 
go uruchomienia tramwajów, 
oświadczyli, że fakt ten nie zło 
ła załamać ogólnej pozycji i so- 
lidarności strejkujących. Po- 
nieważ część tramwajarzy zia- 
mało strejk, komisja wytęży 
wszystkie siły, aby utrzymać w 
szeregach spokój i karność. Ka 
misja jest przekonana, że -rząd, 
po wizycie dyr. departamentu 
p. Ulanowskiego w Łodzi,. naj- 
dalej za dzień — dwa, podejmie 
ingerencję i wywrze na dyrek- 
cję wpływ w kierunku zlikwi- 
dowania konfliktu. 

W ostatniej chwili dowiadu- 
jemy się, że 
KOMISJA STREJKOWA ZGŁO 
SILA WCZORAJ WIECZOREM 
SWÓJ AKCES NO KARTELU 

ZZP., 
który zgodził się razem z nią 
współpracować w dalszej akcji. 
Kartel zamierza w dniu dzisiej- 
szym zwołać w noty ogólie ze- 
branie strejkujących dla omó- 
wienia sprawy ogłoszenia strej- 
ka powszechnego w Łodzi, po- 
cząwszy: od poniedziałku, dnia 
1 lutego r. b. 
fypuszeżone rano na miasi 
ELEKTROWOZY ZJECHAŁ 
DO: REMIZ TRAMWAJOWYCH 
O GODZINIE 8 WIECZÓR. 
nych zajść podczas spro- 
wądzania elektrowozów do pe- 
miz nie zanotowano. 

Dziś tramwaje wyjadą na 
miasto, podobnie, jak wczoraj, 
o godzinie 8 rano. 


Arkifraź rządu? 


Jak się dowiadujemy wczoraj 
w stolicy w związku z pobytem 
wojewody Jaszezołta na zjeś- 
dzie wojewodów, 

OMAWIANA BYŁA W MINI- 
STERSTWIE PRACY SYTUA- 
CJA 
w zatargu tramwajow ym. 
Wszystko przemawia za tem. że 
jaż w dniu dzisiejszym dyr. 
departamentu Ulanowski zapro 
ponuje dyrekcji KEŁ. i strejku 
jącym tramwajarzom ARBI- 


wiec speżwdslkiwie zy strejkuja- | ki społecznej magistratu, doko-; TRAŻ RZĄDU. 
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Loepinierzy Kylialzn 


Nieszczęśliwcy 
na workach złota 


Zurych, w styczniu. 
Dzisiejsi goście Szwajcarji — 


to uchodźcy... Ale nie uchodźcy, |naru miesięcy z ogromną szyb- 


uciekający przed caryzmem lub 
bolszewizmem, lecz uchodźcy ka 
pitalizmu. Są oni wcieleniem 
prywatnego kapitalu. Są to 
niemcy, austrjacy, węgrzy, któ- 
rzy zbiegli ze swemi kapitala- 
mi do Xzwajcarji, obawiając się 
ruiny przy skrachowaniu waluty 
w swych państwach. Są to lu- 
dzie, o których czytaliśmy w le 
cie ub, roku, którzy uciekli ze 
swemi kapitałami za granicę, 
cheąc uniknąć wielkich podat- 
ków niemieckich oraz austrjac- 
kich lub węgierskich zarządzeń 
dewizowych. Na gwałt opuścili 
swą ojezyznę, wyrzekli się to- 
warzystwa, zlikwidowali swe 
rachunki bankowe, wypróżnili 
salesy i spakowawszy wszyst- 
kie pieniądze, papiety warto- 
ściowe, biżuterję i t. p. jak kon- 
trabamdziści przedostali się da 
Szwajcarji, gdzie za szylingi i 
pengó, których przywieźli cale 
kilogramy, skupują masowo 
franki szwajcarskie a przeważ- 
nie dolary. Nie kupują waskieh 
banknotów dolarowych; do tych 
nie mają zaufania. Kupują zło- 
te dziesięciodolarówki, które 
nabywają, w woreczkach po 
50 sztuk. Złoto, papiery warto- 
ściowe i biżuterja wedruje na- 
stępnie do pancernych piwnic 
banków, gdzie uciekinierzy ci 
wynajęli sobie safesy. Tam leży 
złoto ukryte, wyrwane z natu- 
raltego obiegu, niepłodne i zim 
ne. podezas gdy w państwach 
europejskich z powodu braku 
kapitału zamyka się fabryki, 
wygasają wysokie piece, jezdżą 
próżne pociągi i głodują miljo- 
ny. 

Pancerne piwnice banków 
szwajcarskich są przepelnione 
złotem. Szwajcarski rynek pie- 
niężny jest tak niem przesycony 
że banki nie przyjmują już 
wkładów od osób nie mieszka- 
jących w Szwajcarji, względnie 
też zamiast wypłacania odsetek 
domagają się płacenia sobie za 
przechowywanie pieniędzy. Od 
szwajcarów banki przyjmują 
wkłady jedynie do wysokości 
20.000 franków na osobę i pła- 
cą tylko 3 proc. odsetek rocz- 
nie, Ale na pokrycie oprocento- 
wania banki zyskują pieniądze 
z innych tranzakcji, bowiem 
pieniądze leżą  bezużytecznie. 
Wypłacają odsetki jedynie dla- 
tego, aby ludność nie odzwycza 
iła się oszczędzać. Z rachun- 
ków bieżących wogóle nie pla- 
ci się procentów. Kontrola jest 
nadzwyczaj ścisła; książeczki 
wkładowe bez nazwiska i adre- 
su wogóle nie są wydawane; ko 
biety muszą podać również swe 
panieńskie nazwisko, aby nie 
mogły lokować swych pieniedzy 
na dwie książeczki. 


Szwajcarski rząd związkowy 
zachowuje się wobec uciekinie- 
rów kapitalizmu bardzo grzecz 
nie, ale chłodno. Mogą pienią- 
dze marnować, wydawać w ja- 
kikolwiek sposób, ale nie wol- 
no im tam zarabiać. Żaden cu- 
dzoziemiec nie może osiedlić 
się w Szwajcarji i prowadzić 
tandlu. W niektórycii kanto- 


nach władze zamykają oczy, je-. ziemcy nie wynajmują 


ŝli niemiec lub austrjak otwo- 
czy jakąś małą fabrykę i da pra 
cę kilku szwajearom. ale w wię 
kszości kantonów nie wolno w 
ten sposób korzystać z kapita- 
łu. Pozwolenie na pobyt udzie- 
la się jedynie pod warunkiern, 
że cudzoziemiec żobowiąże się 
płacić od rodziny 2,000 fran- 
ków podatku dochodowego, 
przyczem jednak iie wolno pro 
wadzić mu interesów  bandlo- 

toś mieszka w ho- 


|burzy. Różne duże i małe impe 
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samych manewrach nie hyłeby 
nic tak strasznego: każdy, kia 
ma flotę może urządzać mane- 
wry. Nawet Monako. Ale mc- 
rza sa przecież tak ogromne, 
zajmują trzecią część powierz- 
chni kuli zieraskiej, Manewry 
rmerykańskie »qbywają się zaś 
nie gdzieindziej, jak przy wy 
spach  Fibpińskiek. Jest te 
punki 2 pasiadłości amerykań- 
skich  nażdale* wysunięty kr 
Japonii i stanowiący oddawna 
tość niezgody między krajem 
mikada a U. S. A. Morza i oce- 
any sa tak wielkie, ale ciężki 


= 


Historja posuwa się w ciągu 


kością naprzód. Drzemiąca od 
ezasu wojny światowej ludz- 
kość zbudzona została pierwsze 
mi pomrukami zbliżającej się 


rizlizmy, apetyty i apetyciki, 
niezaspokojone podczas osta- 
tniej rzezi masowej, dojrzewa- 
ły powoli przez 14 lat, Teraz 
kto wie, czy nie wkrótce zama- 
nifestują swą obecność. Przy- 
czynia się do tege w pierwszym 
rzędzie kryzys. Wszystkie pa- 
tentowame środki zawiodły. 
Trzeba więc sięgnąć do osta- 
tniego: wojny. Wojna zawsze 
była pożyczką dla ciężkiego 
przemysłu. On tylko, jeden je- 
dyny. zyskiwał coś na niej. 
Kryzys daje się najbardziej 
adczuwać w U. S. A. Może dla- 
tega, że jest on tam rzadkim 
gościem. Wielkie słalowrnie sto 
ją bezczynnie, mały człowiek 
nie kupuje już aut, zmniejszy- 
ło się zapotrzebowanie henzy- 
ny i nafty., Wieley bonzowie 
amerykańskiego przemyski 
spojrzeli zatroskani na siebie. 
le istnieje przecież wyjście. 
Wielkie, dobre, wypróbowane 
wyjście. Wojna. Ruszy się odra 
Zu kilkanaście milionów ludzi: 
trzeba dla nich aut, okrętów, 
czołgów. Samochody i okręty 
muszą być ze stali, żywią się 
benzyną, Wielkie zapasy zosta- 
ną odrazu . skonsumowane, 
wszystkie zakłady ruszą pełną 
parą, Zginie wprawdzie parę 
miljonów ludzi, ale cóż to zna- 
czy. Bicdacy rozmnażają się ii 
tak zbyt szybko. Do następnej | 
wojny starczy ich napewno, | 


} 
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Z tego miejsca mogę jeszcze ! 
piej wygrywać atuty biernego opo- 
ru. 


a. 


AZ 


Japonia przeżywa okres wy- 
tujałego i podekseytowanego 
nacjonalizmu, Wielka i sławna 
armja japońska po bohater- 
skiem zwycięstwie nad paru 
chińskimi bandytami prze w 
gląb nieszczęsnego i bezbronne 
ga kraju. Sukcesy te, o hardzo 
zresztą wątpliwej wartości, nie 
zmiernie npoiły japońskich ak | 
cjonalistów. Gotowi sa teraz do 
walki z całym światem. Rozglą- 
dają się nieutnie kosemi oczka- 
mi, czy ich kto nie zaczepia lub 
nie obraża. W takim momen- 
cie, gdy klika generalska i od- 
wieczny klan wojskowy trywn- 
lują, upajając się zwycięstwa- 
mi, następują wielkie manewry 
floty amerykańskiej. Oficjalnie 
mówi się, że japończycy naru- 
szyli amerykańską sferę zainie- łapano. Stwierdzono, że pani Grón- 
resowań w Chinach. Zresztą «y [wald była ofiarą całego szeregu 0- 
TTE RZEPY a a ARTE ZAOEE ARIE Z WZ ZTOTE O RTC BCE REZ CEA R aE 


7 z pz z 


sującego dzieła, 


W listopadzie ub. r. zmarła w 
Berlinie w 72 roku życia wdowa 
po słynnym małarzu nowerskim, 
Berndzie Grónwaldzie. Staruszka 
zmarła z powodu wycieńczenia, po 
nieważ dziesięć dni pościła i leżała 
krzyżem by wywołać ducha męża. 
Gdy policja kryminalna o tem Się 
dowiedziała, wszczęła dochodzenie 
przeciwko nieznanym sprawcom, 
którzy staruszkę do tego stanu do- 
prowadzili. Dochodzenie to nrusia- 
no wstrzymać; sprawców nie przy- 


telu lub pensjonacie, nie jest | stanie uznawać jego siłę i świę- 
obowiązany płacić podatku do-|łość. Najbardziej obawiają się 
chodowego. Dlatego też cudzo-ltajnych agentów ojczystych u- 
wla- | rzędów finansowych. Obawiają 
snych mieszkań, ale mieszkają | się, że agenci ci  wykryją ich 
w hotełach i pensjonatach. kryjówkę złota i każą za karę 

Życie tych uciekinierów ka- | skonfiskować ich nieruchomo- 
pitalizmu bynajmniej nie jest| ści w kraju. To też ci kapitali- 
godne pozazdroszczenia. Żyją |styczni emigranci żyją w zu- 
oni w ustawicznym strachu. pelnem odosobnieniu, nie chcą 
Ciągle obawiają się, że znajdzie | spotykać się nawet z przyja- 
Się człowiek, .który odkryje spo | ciółmi, Podobni są do ludzi, któ 


przemysł chee, żeby manewry 
odbyły sie przy wyspach Fili- 
pińskich. Wielki przemysł u- 
mie przewidywać, jest bardzo 
mądry: 

W prasie japońskiej, której 
bynajmniej nie należy lekcewa- 
żyć: 6 pism ma nakłady powy- 
żej pół miljona każde, odezwa- 
ły się już głosy protestu, a na- 
wet oburzenia. Dlaczego Stany 
Zjednoczone urządzają mane- 
wry właśnie w tym czasie i w 
tem miejscu. My teraz święci- 
my nasze zwycięstwa, a oni po 
kazują nam swą flotę wojenną. 
Największą flotę wojenną świa 
ta. Czy ma to być groźba? Na 
groźby odpowiemy siłą. Wielki 
bohaterski naród japoński i td. 

Pewnie i za tem tkwi ciężki 
przemysł. Niewiadomo tylko, 
czy japoński, czy teź amerykań 
ski. Wielka prasa amerykań- 
ska przestała już dawno być 
wyrszicielką opinji pubsieznej. 
Stała się  wyrazicielką osinii 
przemysłu wojennego. 

U. S. A. zaś urządza mane- 
wry, po paru dniach demon- 
strację zbrojna u brzegów ehiń 
skich, W senacie przeszła usta 
wa, zarządzajaca budowę „tyl- 
ko“ 120 nowych okrętów. Ma- 


NASI BJĄ 


—oto tytuł utworu, który zaczniemy 
drukować w „Głosie Porannym“ 
od nadchodzącej niedzieli. 


STEFAN LUCK 


— oto pseudonim, pod jakim się 
kryje łodzianin — autor 


intere- 
które chwilami 


wzruszy was, chwilami rozśmieszy, 
— a chwilami wyciśnie łzy.. — 


Oredzie ze Świata zmarłych... 


Oszuści, którzy „wywołują duchy“ 


szustów, którzy wyłudzali od niej 
większe kwoty, obiecując, że spro 
wadza z tamtego Świata ducha jej 
męża z powrotem na ziemię. Arty- 
sta cyrkowy Wistuba, który nawet 
obiecał stworzyć film ze zmarłym 
jej mężem w głównej roli, został 
skazany na rok i 9 miesięcy wię- 
zienia, 


W tych dniach stanęli przed są- 
dem berlińskim literat Hans Me- 
yerowitz recte Eringhausen, kilka- 
krotnie karany już za cały szereg 
oszustw, literatka Anna Fahren- 
kamp z Weimaru oraz pani Ella 
Hartogk z Berlina. Wszyscy troje 
oskarżeni wyłudzili od pani Grón- 
wald większe sumy, wmawiając jej, 
że zjawił im sie duch jej nięża, wy 
dając rozmaite polecenia. Oskarżo- 
na Anna Fahrenkampf, kobieta 40- 
letnia, twierdziła na rozprawie, że 
iest ona okultystką, a nie spiry- 
tystką, Na pytanie przewodniczące 
ge sądu oświadczyła, że zmarłego 
malarza Bernarda Grónwalda nie 
znała za życia, lecz znała jego du- 
cha. Duchy mają ostro zarysowaną 
tndywidniność, tak, że okultysta 


sób fabrykacji taniego złota. I 
że potem żółty ten kruszec nie 
bedzie przedstawiał żadnej war 
tości; że może Szwajcanją rów- 
nięż odwróci się od złota i prze 


rzy w czasie powodzi schronili |może je widzieć. Niestety, na roz- 
się na dachu domu i żyją na-|gprawie oskarżona nie chciała owe- 
dzieją. że powódź nie zamieni 


go ducha wywołać, twierdząc, że 
się w polop. 


duchy same przychodzą... 
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ŁYSKAWICE 


ja to być krążowniki. Kto umie 
czytać między wierszami, zr0- 
zumie to. 

Nad oceanem Spokojnym mil 
gaia błyskawice... 

Ale nietylko tam. Niemcy nie 
płacą odszkodowań wojennych. 
Brüning konierował z Hille- 
rem i obaj uzgodnili taktykę 
wobec reszty świata. Jako odpo 
powiedź na to ustępuje we 
Francji Briard, ostatni z ludzi 
dobrej woli, ostatni z prawdzi- 
wych pacyfistów wśród dyplo' 
matów. Powstaje nowy rząd «z 
panem Tardieu., Wbrew wszełl- 
kim radykalnym socjalistom i 
secjalnym radykałom, jest on 
macno nacjonalistyczny. Na od 
mowę Hitlera płacenia repara- 
cji prasa prawicowa zaczyna 
przehąkiwać 0 ponownej oku- 
pacji Nadreuji. Łatwo się do- 
myśleć, jeka by była odpo- 
wiedź Niemiec ma taki krok. 
Słowa Hitlera i jege popular- 
ność czynią odpowiedz nader ja 
sna. 

I nad Europę migają blyska- 
WIC 

Anglja narazie milczy, Mil- 
czy w Europie. W Indjach zaś 
przemawia grzechotem karabi- 
nów i świstem kul. Gandhiego 
aresztowano. Niemal wszyst- 
kich przywódców nacjonali- 
stycznych również. Tłumy kła- 
dą się na ulicąch i nie broniąc 
się, wystawiają swe grzbiety 
na uderzenia palek angielskiej 
policji, Hindusi, jak wiadomo, 
są nader cierpliwi. Ale kije mo 
ga wyczerpać cierpliwość na- 
wet aniołów. Gdy zaś ruszy się 
"60 miljonów hindusów, nie 
wiadomo, co Się stanie z wła- 
dzą angielska w Indjach. Prze- 
mysł angielski straci swój naj- 
większy rynek zbytu. Jak go 
poweżować: chyba przez now: 
wojnę. 

Nad Azją migają błyskawi- 


CE» 


z. = 


Nie jesteśmy alarmisiami wa 
jennymi. Nowa wojna, tembar- 
dziej przy dzisiejszym rozpacz- 
liwym stanie finansowym świa 
ta, przeredziłaby się w kata- 
strofę, jakiej nie znała ludz- 
kość. Chaos, jakiby się wytwo- 
*zył niezależnie od jej zakończe 
nia, podważyłby wszystkie fun- 
damenty socjalne. Owoce kata- 
klizmu zbieraliby napewno nie 
<i, którzy go rozpętali. 

M. H. 


Dźwiękowe Kino 


„APOLLO” 


Dziś i dni następnych! 
Nowa wersja. dźwiękowa! 


wielkiego. filmu, osnutego na tle 
powieści VICTORA HUGO p. t. 


DZWONNIK 
z KGTRE DAME 


W roli głównej wielki mistrz maski 
niezrównany 


LON CHANEY 


Potzątck codż. o g. 4 po pol, 
w soboty i niedziele o g. 12. 
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Straszliwe sceny w Szanchaju.--Nieustanne bombardowanie dzielnie chińskich. 


Kio winien? -- Japończycy bezwzględnie prą naprzód 
Zapewnienia japońskie 


wobec Waszyngtonu i Moskwy 


LONDYN, 29. 1. Szanghaj 
przeżył dziś noc grozy i paniki. Do 
tej chwili słychać bezustanne oñ- 
giosy strzałów karabinowych i ter- 
kotanie karabinów maszynowych, 
W ciągu nocy nikt oka nie zmru- 
żyli. Nieustanne wybuchy poti- 
sków artylerji i bomb lotniczych 
wywołały popłoch wśród ludności. 

Równocześnie w wielu miej 
scach wybuchły pożary. Z przed- 
mieścją Sze-Pei ogień rozszerza się 
na inne dzielnice, przybierając za: 
straszające rozmiary. Zagrożona 
jest również koncesja międzynaro- 
dowa, w której hezpośrednieni Są- 
siedztwie leży płonący dworzec 
dzielnicy Sze-Pei. 

Wczoraj o godz. 22,30 według 
czasu miejscowego admirał japoń- 
ski nakazał bombardowanie fortu 
Wusung. Po wystrzeleniu 40 gra- 
natów japońskie okręty wojenne 
wstrzymały ogień. Jako powód 
bombardowania japończycy podają 
fzkt ostrzeliwania przez żołnierzy 
chińskich kanonierki japońskiej, 

O godz, 23,10 poczęto pospiesz- 
nie wysaądzać na ląd japońskich 
strzelców morskich, którzy na sa 
mechodach pancernych udali się 
da wnętrza dzielnicy i zaatakowa- 
li wojsko i policjantów chińskich, 

Chińscy Żolnierze urządzili sze 
reg zasadzek, ostrzeliwując lapoś- 
czyków z domów i okien. Qddzia- 
ly japońskie nie liczyły na tak za- 
ciety opór ze strony chińczyków. 

Dziś o godzinie 3 rano walka roz 
gorznła na sczystkich ulicach. Ku 
le i źle wymierzone pociski artyle- 
tyjskie trafiałv nawer do dzielnicy 
miedzynarodowej. 

O godz. 4,40 padł rezkaz urzą- 
dzenia ataku lotniczego na miasto. 
Eskadra japońskich samolotów 
bombowych poczęlą bombardować 
dzielnice Sze-Pei, Kilkanaście po- 
twornych wybuchów cieżkich 
bomb spowodowało pożary. 

Wkrótce potem iapończycy ð- 
trzymali posiłki i obsadzili dzielni 
cę Honkin. 

Frzez dzieljicę międzynarodowa 
przejeżdzaly samochody japońskie, 
astrzegające ludność przed ata- 
kiem lotniczym. 

W tym samym czasie fort Wu- 
kung rozpoczął kanonadę, aby nie 
fiepuśeić do  fadowania dalszych 
wojsk japońskich. Japońskie okrę- 
ty woiesue odpowiedziały ogniem 
i fort rozbiły. Japończygy urządzi- 
li w strefie międzynarodowej laza- 
rety połowe. Nieustannie przejeż- 
dżają karetki sanitarne oraz samo 
chody ciężarowe z posiłkami i jeń- 
cami chińskimi. 

Ludność chińska badź chroni się 


do dzielnicy międzynarodowej, 
bądź też zabarykadowała się w 
mieszkaniach. 


Wszesnym rankiem udało się woj- 
skom chińskimi odbić dworzec kole 
jowy w Sze-Pei, 

Spodziewają się przybycia w cią 
Eo dnia dzisiejszego posiłków chiń 
skich z Fuczau. Przydyć mają rów- 
nież pociagi pancerne. 

Niespodziewany atak  jagoński 
«ywolał zdumienie władz koncesji 
międzynarodowej. Po przyjęciu wa 
runków japońskich przez władze 
miejskie spodziewano się powszech 
nie cilńrażenia sytuacji. 

Jero uzasadniają swój 
krok.. hezsieczeństwem koncesii 
niędzynerclowej, gdyż polieja 
chińska była zbyt słaba, aby prze- 
szkodzić wdarciu się do dzielnicy 
Sze-Pei, saziudującej z  kcencesją 
niezdyseyplinowanych dezerterów 
shińskich. 


czycy 


Granice strefy międzynarodowej 
6!oczone są rowami Srrzeleckiemi, 
w których zajęli stanowiska żoł- 
nierza  ajmerykańscy, angielscy, 
trnncuscy i włoscy. 


W porcie stoją na kotwicy 23 ja | 


pońskie, 5 angielskich, 2 francu- 
skie i jeden amerykański okręt wo 
jenny. Z Manili wyruszyły do 
Szangłiaju cztery kontrtorpedowce 
amerykańskie, Na rzece Jang-Tse 
znajduje się również szereg okrę- 
tów wojennych amerykańskich, 
francuskich i angielskich. 


Sfrejk generalny 


ogłoszony przez izbę 
handlową 


SZANGHAJ, 29, 1. (PAT). Chix 
ska izba handlowa ogłosiła strejk 
generalny. Wszystkie banki chié 
skie zostały zamknięte; jednocześ- 
nie wstrzymano załatwianie wszel- 
kich interesów. 


Okropne sceny 
w Szanghaju 


LONDYN, 29, 1. (Tel, wł. „Gło- 
su Porannego”). 

Według ostatnich wiadomości, 
nadeszłych tutaj z Szanghaju, dzie 
ja się iam podobno okropne sceny. 
luformacje, otrzymane w poludnie 
a zawartym jakoby rozejmie chiń- 
sko-japońskim, nie znajdują po 
iwieritzenia, Przeciwnie japończy- 
cv bombarduja Szanghaj w dal- 
Szym ciągu bez przerwy. Jedna z 
bomh trafiła w dom amerykański, 


r 


wpiaci prenumeraśię 
za miesiąc luiy 


do administracji 


„GŁOSU PORANNEGO" 
PIOTRKOWSKA 70. 


inna zabiła kilku chińczyków. 

Tutejsze sfery polityczne z uwa 
gą śledzą stanowisko, jakie zajmie 
liga narodów wobec zaostrzającej 
się sytuacji w Chinach, która gro- 
zi w każdej chwili wybuchem ofi- 
cjalnej wojny. 


Sfznawisko Angiji 


LONDYN, 29, 1. (PAT). W ko- 
łach urzędowych W. Brytanji uwa 
żać maja zasadniczo myśl Ameryki 
zajęcia się całokształtem sytuacji 
w Chinach za słuszną, ale uważają, 
że problem ten nie może być trak- 
towany pod katem widzenia akcji 
przeciwjapońskiej lecz pod kątem 
widzenia kooperacji z Japonią. An 
glija zawiadomiła Waszyngton, że 
proponuje, by narazie jako pierw- 
szy i najbardziej przez chwilę 
wskazany krak, wystąpić wspólnie 
w ramach konwencji waszyngtoń- 
skiej, ostrzegając Japonję przed 
działaniem na własną rękę w obro 
nie dzielnicy międzynarodowej w 
Szanghaju oraz przed blokowaniem 
woinego dostępu do rzeki Jan- 
Tse. Propozycja ta rozważana jest 
w Białym Domu, pod przewodnic- 
iwem Hoovera, 


W związku z sytuacją w tej spra 
wie min. spraw zagranicznych Jord 
Stimson odłożył swój wyiazd do 
Genewy. 


otrzyma każdy prenu- 
merator, który w dniu 
dzisiejszym, t j w 
sobotę, dn. 30 stycznia 


| 


NOWY JORK, 29. 1. Ambasador 
japoński w Waszyngtonie odwie- 
dził ministra spraw zagranicznych 
Stimsona i zapewnił go w imieniu 
rządu japońskiego, że interesy ame 
rykańskie w dorzeczu Jang-Tse- 
Kjang nie nie ucierpią wskutek za- 
jęcia Szanghaju. Operacje japoń- 
skie mają jedynie na celu pacyfika 
cję w tym ważnym ośrodku han- 


Walki w 


dlowytm. 

Ambasador japoński w Moskwit 
otrzymał od rządu instrukcję zako 
munikowania rządowi sowieckie- 
mu, że Japońja nie zamierza utrwa 
łać swej władzy w Charbinie oraz, 
że interesy Sowieckie na kolei pół- 
uocno - wschodniej nie nie ucier- 


| pią. 


Charbinie 


Armja mandżurska zajmuje kolej 
wschodnio-chińską 


LONDYN, 29, 1. Na ulicach 
Charbinu rozgorzały nowe walki. 
Wojska japońskie stoją poza rogat 
kami, nie biorąc bezpośredniego u- 
działu w wypadkach. 

Istotnymi panami miasta są woj- 
ska chińskie, występujące pod na- 
zwą gwardji mandżurskiei. Gwar- 
dja ta jest umundurowana przez 
japończyków, a ważniejsze Stano- 
wiska w dowództwie zajmuja olice 
rowie japońscy. Nominalnym Wo- 
dzem jest generał narodowości 
chińskiej, Si-Sja. 

Dawna władza chińska nie chce 
uznać gwardji mandżurskiej. Z te- 
go powodu toczą się uporczywe 
walki o punkty strategiczne w 
Charbinie, Prawdopodobnie Japo- 


nja wmiesza się w chwili. decydu- 
jącei. 

Gwardja mandżurska obejmuje 
w posiadanie kolej wscehodnio-chiń 
eką. Jest to bardzo zręczny ma- 
uewr ze strony Japonii, która w 
ten sposób uniknie zatargu z Tzą- 
dem sowieckim, zrzucając odnowie 
dzialność na zorganizowane przez 
się wojska chińskie, 

Nad Charbinem krążą bezustan= 
aie japońskie samoloty wojskowe, 
obserwując bieg wypadków. Udzia 
lu w walkach nie biorą. 

Według niesprawdzonych pogło- 
sek, do Charbinu przybył gen. Maa 
aby odegrać rolę arbiira między 
gen. Si-Sja, a chińską władzą miej 
scową. 


Co przedsieweźmie liga? 


Chiny żądają energicznego wystąpienia 


GENEWA, 29, 1. (PAT). Sytu- 
acja w sprawie konfliktu japońsko 
chińskiego uległa w dniu dzisiej- 
Szym radykalnej zmianie na sku- 
tek zajęcia Szanghaju oraz otrzy- 
mania nowych instrukcji przez de- 
legata chińskiego. Delegacja chiń- 
ska wystosowała do sekretarza ge- 
neralnego ligi notę, w której stwier 
dza, że konflikt doszedł do pun- 
ktu, w którym może nastąpić na- 
tychmiastowe zerwanie stosunków 
między Chinami i Japonją i doma- 
ga się natychmiastowego zastoso- 
wania art. 10 i 15 paktu ligi. W 
myśl pierwszego artykułu radą li- 
gi musi wskazać środki w celu o- 
chrony integralności  terytorjalnej 
członka ligi przed napaścią zewnę 
trzną. Art. 15 przewiduje, że dla 
decyzji rady ligi powziętej w myśl 
tego artykułu nie potrzeba zgody 
stron. 

GENEWA, 29, 1. (PAT). Popo- 
łudniowe posiedzenie rady poprze 
dzone byłe obradami komitetu dwu 
nastu, skutkiem czego rozpoczęło 
się z godzinaem opóźnieniem. Paul 


„ił 2 zniszczona przez wybuch 


Gdwołanie okrętów ratowniczych 


dy. W 10 minut później słyszał 
qwa silne wybuchy, 
nodobne do odgłosu wystrzałów 


LONDYN, 


Chociaż poszukiwania łodzi 


29 stycznia, —| ua oświadczeniu kapitana pa- 


rowca „Crown of Denmark“. 


podwodnej „M, 8% trwały przez | który we wtorek podczas żeglu 


cala noe. Wszystko wskazuje na 
to, że 
atyaconoa już nadzicje, hy udało 
się gdszukać kadłub rodzi. 
Szef bazy flotowej w Perts- 
mouth odwołał wobec tego okre 
ty ralunkowe i parowce zaopa- 
trzone w urządzenia do podno- 
szenia zatopionych łodzi, 
Według opublikowanego 
przez - gdmiralicję , komunikatu 
ldź nzjprawdapodobniej zosta 
ia zniszczoną przez wybuch. 
Domnicmanie lo oparłe jest 


| widział wieczorem daleko na 


gi w zatoce Portland 


morzu słup ognia, 
który świecił przez trzy sekun- 


z ciężkich armat. Poniewaź 0 
tej porze żaden okręt nie strze- 
lał, prawdopodobnem jest, że 
byty to eksplozje na „M 2". 


Nowy sabinet Burescha 


WIEDEŃ, 29, 1, (PAT). Nowy 
gabinet ukonstytuował się dziś i o 
godz. - 19,30 złożył ślubowanie. 
Skład gabinetu jest następujący: 
kanclerz i sprawy zagraniczne — 
Buresch, wicekanelerz i sprawy we 
wnętrzne Winkler, skarb — 
Weidehove, oświata — Czermak. 


sadownictwo — Schuschingę, rol- 
nictwo — Dolfus, handel — Heinl, 
sprawy wojskowe —- Voguen, opie 
ka spoieczna — Resch. Przyznane 
związkowi chłopskiemu 
sko ministra bez teki będzie obsa 
dzone w terminie późniejszym, 


słanowi- | łem 


Boncour Streścił uzgodnione w 
dniach ostatnich deklaracje, pod- 
kreślając, że obecnie stracily one 
znaczenie wobec nowych wyda- 
rzeń. 

Następnie wygłosili przemówie- 
nia przedstawiciele stron. Z ich 
deklaracji wynika  przedewszyst- 
kiem, że istnieją dwie wersie roz- 
bieżne co do przebiegu wydarzeń 
w Szanghaju. Zdaniem przedstawi- 
ciela Chin przyczyną walki było 
wyładowanie ‘marynarzy  japoń- 
skich, natomiast wg. opinji Japoniji 
wylądowanie było zgodne z decy- 
zją powziętą przez komendantów 
flot zagranicznych, którzy podzie- 
lili pomiędzy sobą zadanie utrzy- 
mania porządku. Pozatem delegat 
Japonji kwestjonuje słuszność od- 
wołania się Chin do art. 15 paktu 
craz wysuwa tezę, że rozpoczęcie 
procedury z art. 15 anuluje wszyst 
ko co rada dotychczas uczyniłą, 
na podstawie innych artykułów 

Teza ta jednak nie została uzna 
na przez przewodniczącego, który 
wykazał, że rada nie może się u- 
chyłać od zastosowania art. 15 
gdy jeden z członków ligi tego Żą 
da oraz, że obie procedury mogą 
być równoczesne. Rada uznaje, że 
należy rozpocząć procedurę rt. 15 
wg. którego sekretarz generalny 
zarządza aktami w danej sprawie 
i przyjęła do wiadomości oświad- 
czenie sekretarza generalnego, Że 
postara się uzyskać informacje ną 
miejscu. Wyraził on pozatem na- 
dzieję, że strony zechcą mu złóżyć 
swe uwagi i zapowiedział przedsta 
| wienie konkretnych propozycji. 
| W zakończeniu Boncour wezwał 
|strony, ahy zatelegrafowały do 
swych rządów przedstawiając za- 
niepokojenie rady. 


„Wstromecko wysycha 


CHEŁMNO, 29, 1. Jedyne na ca 
Pomorzu źródło mineralne 
szezawo-alkaliczne w Ostromecku 
pod Chełmnem zaczęło w ostatnin. 
czasie częściowo wysychać 
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Trzy wnioski opozycji 


odrzucone przez B. B. na pienum sejmu 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” (Fr.) telefonuje: 


Całe zainteresowanie wczorajsze 
go posiedzenia sejmu skupiło się 
dokoła spraw związanych z Brze- 
ściem. Zainicjował je wniosek w 
sprawie nadużyć organów policyj- 
nych w dziedzinie wpływania na 
przebieg sprawy brzeskiej. Chodzi 
o znany proces „Gazety Bydgo- 
skiej”. Jak wiadomo, Sąd w Byd- 
goszczy dopuścił swego czasu do- 
wód z więźniów brzeskich, jednak 
pod wpiywem raportów  policyj- 
nych sąd najwyższy przeniósł pro- 
ces do Torunia i więźniowie brze- 
scy nie zeznawali. Wniosek moty- 
wowany przez lewicę i prawicę o- 
czywiście przepadł, 


Z kolei przystąpiono do wniosku 
o wyłonienie nadzwyczajnej komi- 
sji dla zbadania sprawy znęcania 
się nad więźniami w Brześciu, Ko- 
misja ta, wedle wniosku, miałaby 
się składać z delegatów  wydzia- 
lów prawnych poszczególnych uni- 
wersytetów. Wniosek motywował 
p. Pużak (PPS). Gdy przerywał mu 
p. Sanojeca (BB.) p. Pużak oświad- 
czył dosłownie: 


— Pan mi przypomina anegdotę 
o której mówił kiedyś marsz. Pił- 
sudski, chodzi o zabawkę, którą na 
zwał pierdółka, pan jest taką sej- 
mowa pierdółką. 


W końcu swego przemówienia 
p. Pużak oświadcza, że wierzy, iż 
wkrótce nastąpi odwet za Brześć. 
Poszczególni mówcy  przytaczali 
znane fakty z interpelacji brze- 
skiej, o znęcaniu się nad więźnia- 
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Goraz prędzej 


Nowy rekord szybkości 
motorówek 


Amerykanin Gar Wood ustano- 
wił na swej łodzi motorowej „Miss 
Amerika” nowy absolutny rekord 
szybkości świata. Osiągnął on prze 
tiętną szybkość 186,5 km. na go- 
dzinę, poprawiając o 2 kl. na go- 
dzinę czas zeszłorocznego rekordu 
ustanowionego przez Kaye Dona 
na jeziorze Garda. 


mi. Oczywiście i ten wniosek zo- 
stał odrzucony. 

Taki sam los spotkał wniosek o 
zniesienie nowego regulaminu wię- 
ziennego, który wyeliminował poję 
cie więźnia politycznego. 


é è s» 


Lwowski poseł Ch. D. ks. Szy- 
delski zawiadomił marszałka sej- 
mu, że wystąpił ze stronnictwa 
Ch. D., powodem secesji — anty- 
rządowe stanowisko klubu Ch. D. 


Krwawe hece antysemickie 


Uniwersytet wiedeński! zamknięty 


WIEDEŃ, 29, 1. (PAT). —- Na 
wszechnicy handlowej wydarzyły 
się dzi krwawe awantury między 
studentami niemiecko - socjali- 
stycznymi a studentami żydami. 
Trzech studentów żydów i jeden 
narodowy socjalista zostali doikli 
wie' pobici. 

WIEDEŃ, 29, 1. (PAT). Z po 
wodu wczorajszych ekscesów w u- 
niwersytecie wiedeńskim, senat 
akademicki postanowił zarządzić 


zamknięcie uniwersytetu aż do od 
wołania, W odezwie, wystosowanej 
do studentów, rektor stanowcze po 
tępia wystąpienia ł grozi winnym 
relegacją. Jak donosi „Neue Freie 
Presse”, policja wiedeńska jest zde 
cydowaną nie tolerować dłużej eks 
cesów wewnątrz gmachu uniwersy 
teckiego i gotowa jest w razie po- 
trzeby działać i na terenie akade- 
mickim, 


Drzesadna szybkość 


cechuje prace sejmu nad budżetem i projektami 
rządowymi 


Z Warszawy donoszą: 


Wczoraj w południe marszałek 
sejmu Świtalski, odbył z prezesami 
poszczególnych klubów kolejne 
konferencje ce do sposobu prowa- 
dzenia obrad nad budżetem w peł- 
nym sejmie. W toku rozmów p. 
marszałek wysunął projekt podzia- 
łu pomiędzy poszczególne kluby 
ogólnego kontyngentu czasu, prze: 
widzianego na obrady budżetowe. 
Kontyngent ten wynosić będzie w 
tym roku 56 godzin, z czego na 
klub BB. przypadnie przeszło 13 
godzin, na klub narodowy 5 go- 
dzin, na klub ludowy 4,30 itd. 


Następnie marszałek zakomuni- 
kował prezesom klubów, że więk- 
szość rządowa pragnie w tym roku 
prowadzić jednocześnie z plenar- 
nemi obradami nad budżetem pra- 
ce nad niektóremi projektami rzą- 
dowemi w komisjach. Dlatego też 


Wkrótce rekonstrukcja rządu? 


Gabinet pacyfikacji, czy silnej ręki 


Warsz, koresp. „Głosu Poranne 
go” telefonuje: 

W sferach politycznych krg- 
ża uporczywe pogłoski e zamie 
rzonej rekonstrukcji rządu, któ 
ra ma nastąpić bezpośrednio po 
zamknięciu sesji budżetowej. 
Wedlug tych wersji na wysokie 
stanowisko w nowym gabinecie 
wszędłby obecny szef sztabu ge 


neralnego, gen. Gąsiorowski. — 
Miałby on zostać wieepremje- 
rem, a może nawet premierem. 

Z drugiej strony mówi się 
również o możliwościach re- 
kenstrukcji gabinetu w dwuch 
kierunkach: albo  powałany 
miałhy być gabinet pacyfikacyj 
ny z marszałkiem  Raczkiewi- 
czem i gen, Sosnkowskim, alho 


też gabinet silnej ręki z pułk. 
Pierackim i Sławkiem na cze- 
le. 

W każdym razie zdaże się nie 
ulegać żadnej kwestji, że po 
uchwaleniu budżetu, co nastavi 
prawdopodobnie w ciągu 7 — 
10 dni, przeprowadzone bedą 
zasadnicze zmiany w składzie 
rządu. 


Zwycięstwo hokeistów polskich 


Pobili Newhaven-Afhlefic-Club 3: 2 


NOWY JORK, 29, 1. 
„Głosu Porannego”). 

Polska reprezentacja hokejowa 
rozegrała w dniu  wczoraiszym 
mecz hokejowy z drużyną Newha- 
ven-Athletic-Club, odnosząc zastu- 
żone zwycięstwo w stosunku 3:2 
(1:1, 2:1, 0:0). 


(Tel. wł. 
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A. CHRISTIE 


BŁĘKITNY KURIER 


-— Mam nadzieję, panie ko- 
misarzu, że nie dopuściiem się 
żadnego zaniedbania, — bąk- 
nął zgnębiony służący. — Że też 
coś takiego może się stać w 
„Błękitnym kurjerze!*  Strasz- 
ne! Straszne! 

— Niech was pocieszy to, — 
powiedział komisarz, — że za- 
leży nam bardzo na tem, aby 
dokoła tej sprawy było jaknaj- 
mniej halasu. Zresztą według 
mnie nie można was posądzać 
o żadne zaniedbanie obowiąz- 
ków. 


— I właśnie w tym sensie 


pan komisarz zda relację to- 
warzystwu wagonów sypial- 
nych? 

— Ależ naturalnte — odparł 
niecierpliwie Caux. — Możecie 
odejść. 


Służący znikmął. 

— Lekarz jest zdania. —0po- 
wiadał komisarz, — że ła da- 
ma była prawdopodobnie nie- 
Żywa już zanim pociąg przy- 
był do Ljonu. A więc kto był 
mordercą? Z opowiadania pan- 
ny Grey wydaje się jasno wy- 
nikać, iż zamordowana miala 
gdzieś po drodze spotkać męż- 
czyznę, o którym mówiła. Cha- 
rakterystyczne jest, że kazała 


swej pokojówce wysiąść w Pa- 
ryżu. Jeśli ten mężczyzna 
wsiadł w Paryżu, a ona w dal- 
szej drodze ukrywała go w Są- 
siednim przedziale, co bynaj- 
mniej nie jest wykluczone, to 
prawdopodobnie doszło między 
nimi do sprzeczki ł kochanek 
zamordował ją w nagłym ata- 
ku wściekłości. To jest jedna e- 
wentualność. Pozatem, co wy- 
daje mi się jeszcze bardziej 
prawdopodobne, możliwem jest 
że morderca był zwykłym ra- 
busiem kolejowym i znajdował 
się w pociągu, że niedostrzeżo- 
ny przez służącego  przekradł 
się do przedziau, zamordował 
ją i zabrał czerwoną walizeczkę 
skórzaną, która widocznie za- 
wierała wartościowe klejnoty. 
Najprawdopodobniej opuścił 
pociąg w Ljonie, Telegrafowa- 
liśmy już do tamtejszej policji 
kolejowej, pytając o dokładne 
rysopisy osób, które na tej sta- 
cji opuściły „Błękitny kurjer“. 


ROZDZIAŁ XII, 


Willa „Marguerite“ 


— A więc jesteś poprostu za 
wikłana w tę sprawę — powie- 
działa lady Tamplin zazdroś- 


Na lodowisku zebrało się 7 tysię 
cy widzów, w tem wielu polaków, 
którzy przyjmowali drużynę pol- 
ską owacyjnie. Bramki dlą barw 


polskich zdobyli: Krygier, Mar- 
chewczyk i Kowalski. 
Prowadzący spotkanie sędzia 


wykazał wybitną stronniczość na 


nie. — Boże jakie to podnieca- 
jące! — docala, otwierając sze 
.oko swe cnabrowe oczy i 
wzdęchając. 

— Prawdziwy mord! — wtrą 
¿il jej młody małżonek z ent 
«„]azmem. 

— O czemś podobnem Chitb- 
by nawet nie mógł pomyślećc— 


ciągnęia lady Tampin. — Nie 
mógł on zrozumieć, dlaczego 
policja cię  zarekwirowala. 


Wiesz, wydaje mi się, że należa 
łoby tę historję w jakiś sposób 
wyzyskać. 

Katarzyna poczuła się nie- 
swojo. Właśnie ukończono o0- 
biad, więc j”ź po raz setny 
przyjrzała się tej trójce, która 
ją otaczała przy stole. Lady 
Tamplin, człkowicie zaabsorbo 
wana wielk mi planami, pan 
Evans w splendorze naiwności 
i Lenora z zagadkowym uśmie- 
chea dokoła ust. 

Policja rie nakazała Katarzy 
aie dyskrecji i oczywiście bie- 
dna kobieta nie mogła ukryć 
przed gospodarzami nagich fak 
tów.  Wolaraby jednak zacho- 
wać miłezerie. 

— Tak jest — powiedziała 
nagle lady Tamplin, jakby bu- 
dząc się ze swych marzeń — 
coś musi nastąpić. Może mały, 
zręcznie zredazowany artyku 
lik w dziennikr. Relacja naocz- 
nego świadka: I oto rozmawia- 
łam z zamordowaną i napraw- 
dę n'è myślałam o tem... lub 
coś w tym rodzaju, razumiesz? 


korzyść amerykan. 

Po meczu kolonja polska urzą* 
dziła dla naszych hokeistów wie- 
czornicę, w której wzięło udział 
kilkaset osób. Przemówienie oks- 
licznościowe wygłosił kapitan dru- 
żyny, p, Tadeusz Sachs. 


panua 


-— Idjotyzm — w'cąciła Ee- 
nora. 

— Nie masz pojęcia — cią- 
gnęła melodyjnym giosem lady 
Tamplin — ile dzienniki pacą 
za tak. noteil-ę. Oczywiście ar 
tykulik musi być napisany 
przez kogoś, kto należy do nz 
wyższych sfer towarzyskich. 
Tobie możeky to nie wypada- 
ło, Ks'arzyno, ale ja jestem go- 
towa zastąpić cię w tym wzglę- 
dzie. Jak sis na to zapatrujesz? 

— Wolałabym zaniechać tej 
drogi odparła Katarzyna 
szezerze. 

Ta bezpośrednia odmowa zbi 
ła nieco z tropu lady Tamplin. 
Westchnęła i ponowiła pytania, 
dotyczace szczegółów straszne- 
go wypadku. 

— A więc mówisz, że ta ko- 
bieta wyglądała bardzo intere- 
sująco! Kim ona mogła być? 
Nie słyszałaś jej nazwiska? 

— Wymieniano je — przy- 
znała Katarzyna — gle już so- 
bie nie mogę przypomnieć, Ro- 
zumiesz chyba, że byłam zde- 
nerwowana. 

Bezlitosny ogień krzyżowych 
pytań wyczerpywał ją. Lenora 
która posiadała na swój sposób 
poczucie taktu, zauważyła to i 
zaprosiła Katarzynę, aby z nią 
poszła do jej pokoju. Pozostawi 
ła ją tam samą, a na odchod- 
nem powiedziała szczerze, €o 
Katarzynie wydało się bardzo 
sympatyczne: 

— Nie bierz tego mamie za 
złe! Za kilka groszy zysku sprze 


marszałek projektuje, aby plenar- 
ne posiedzenia rozpoczynały się, 
nie, jak w latach poprzednich, już 
w godzinach porannych, ale dopie 
ro o godz. 4 po poludniu. Godziny 
przedpołudniowe poświęcone byly- 
by pracy w komisjach. Przeciwko 
iej propozycji zastrzegli się preze- 
si niektórych klubów sejmowych, 
podnosząc, że w interesie należyte 
go omówienia budżetu na plenum 
sejmu należy całą uwagę izby sku- 
pić na tym problemacie i nie roz- 
praszać jej uwagi. Ponadto równo- 
czesne prowadzenie obrad wymaga 
łoby wielkiego wysiłku i pośpie- 
chu ze strony wszystkich klubów, 
co oczywiście, odbiłoby się nieko- 
rzystnie zarówno na pracach bu 
dżetowych jak i komisyjnych, 


Wobee protestu opozycji spra- 
wą oparła się o plenum sejmu o- 
czywiście głoszmi B. B. stanowi: 
sko marsz. Świtalskiego zostało za 
akceptowane. 


Wyrok w procesie 
okatastrofę pod Moskwą 


MOSKWA, 29.1. (PAT) — Tre 
bunał najwyższy Z. S. R. R. ogio- 
sił wyrok w sprawie katastrofy 
kolejowej na stacji Kossiao pod 
Moskwą. Trybunzł uznał, że kata- 
strofa byłą wynikiem naruszenia 
dyseyBliny służbawej przez oskar- 
żenych i skazał maszynistę Bura- 
ka na 10 łat więzienia, naczelnika 
stacji Kossino, Samzytłowa również 
na 10 lat więzienia, naczelnika 
straży pociągu, Semniakina, na 8 
lat więzienia, maszynistę Antono- 
wa na 7 lat więzienia, jego pone 
nika Gołubiowa na 5 lat, strażnika 
pociagu  Kazakowa - Sabuszkina 
na 1 i pół roku więzienia i strażni- 
ka Awsrina na rok więzienia. 

Maszynista Bielajew i lego po- 
mocnik Abramow oraz pomocnik 
maszynisty Buraka, Ozerow, zosta 
li uniewinnieni. 

Ponadto pociagnięto do odzowie 
dzialności sadowej kłlerownika 
pierwszego rejonu kolejowego Tu- 
foka, zastępcę noczelnika depot 
Kalabuszkina i kierownika bry- 
gad strzży kołejawej Alpakawa. 


dałaby swoją konajseą matkę! 


W jadalni Lenora zastała 
swoją mtkę i oczyma przy 
krytykowaniu gościa. 

— Wygląda bardzo dobrze — 
mówiła lady Tamplin — na- 
wet bardzo dobrze. A ubiera się 
doskonale. 

— Czy zauważyłaś jej oczy? 
— zapytał pan Evams, 

— Daj pokój jej oczom, Chub 
by, mówimy teraz o ważniej- 
szych rzeczach. Zdaje mi się, 
że nie jest ona łatwa do kiero- 
wania. Skąpa zapewne nie jest. 

— Jestem pewna, że uda ci 
się ją wydoić, mamo, a o to 
przecież głównie się rozchodzi, 
no nie? 

— Jest ona moją kuzynką — 
odpowiedziała lady Tamplin z 
godnością, 

— A rzeczywiście, kuzynką—- 
bąknął marzycielsko pan Evans 
— Wobec tego będę jej pewno 
musiał mówić po imieniu. 

— Jest zupełnie obojętne, jak 
będziesz do niej mówił, mój 
kochany — odparła lady Tam- 
plin. 

— Jeśli ci to jest obojętne, i 
bezwzgiędnie będę ją nazywał 
Katarzyną. Czy sądzisz, że gry- 
wa ona w tennisa? 

— Wykluczone — powiedzia 
la lady Tamplin. — Byla prze- 
cież panną do towarzystwa, a 
takie osoby grvwają conajwy- 
żej w krokiela Przeważnie jed. 
nak, o ile wiem, zajmują sie 
nawijaniem włóczki i myciem 
piesków D. c. n. 
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Humor zagraniczny 


kał” 
` 


Przeprowadzka 


— Spójrz, Karolu! Ani jednego wy 
godnego krzesła na którem mógl- 
bym zjeść śniadanie. 


Wiadomości bitą 
11 miljonów złotych 


na zasiłki dla bezrobot- 
nych w lutym 


Na posiedzeniu zarządu główne” 
go funduszu bezrobocia przyjęto 
preliminarz budżetowy F. B. na 
miesiąc luty. 

Preliminarz ten przewiduje m. 
in. sumę 10,962,000 zł. na zasiłki 
dla bezrobotnych robotników, Prze 
widuje się, że liczba bezrobotnych 
robotników, uprawnionych do ko- 
rzystania z tych zasiłków, wynie- 
sie około 150,000 osób. 


Droga do Łagiewnik 


prowadzić będzie 
przez ul. Trębacką 


Wobec przystąpienia miasta do 
rezparcelowania Łagiewnik wyni- 
kła kwestja wybudowania drogi, 
łączącej Łagiewniki z miastem. 


Magistrat zamierza przeprowa- 
dzić najkrótszą drogę nie jak po- 
przednio przewidywał przez Bału- 
ty, lecz przez Narutowicza, Trębac 
ką wprost do majątku miejskiego. 

Prace przy budowie drogi roz- 
poczną się wczesną wiosną i bę- 
dzie to pierwsza inwestycja łagiew 
nicka, (b) 


Wsfrzymanie przyjęć 


rezerwistów do służby 
zawodowej 


Pomimo ogłoszonego w prasie w 
swoim czasie komunikatu o wstrzy 
maniu przyjęć rezerwistów do woj- 
ska, nadal wpływają do różnych 
władz i urzędów wojskowych poda- 
nia o przecie do służby w woj- 
sku w charakterze podoficerów za 
wodowych, lub nadterminowych. 

Składanie podobnych podań jest 
bezcelowe, gdvż rozkazem mini- 
stra spraw wojskowych zostało 
wstrzymane przyjmowanie podofi- 
cerów rezerwy zarówno do służby 
zawodowej jak i nadterninowej. 


Krajowy kongres 
oświetleniowy 


Jutro odhędzie się w Łodzi wal- 
ne zgromadzenie doroczne Stowa- 
rzyszenia Elektryków Polskich o- 
raz organizacji Gospodarki Świetl- 
nej. Jednym z głównych punktów 
obrad będzie sprawa programu Kra 
jowego Kongresu Oświetleniowego 
organizowanego przy wybitnym 
udziale obu wyżej wymienionych 
organizacji, a mającego się odbyć 
w kwietniu b. r. 


„POKUSA 


z boska 


Na jednen z posiedzeń komisji 
sejmowej, Wiceminister skarbu 
Starzyński «vsunqł projekt ogra- 
niezenia fanduszów na reniy inwa- 
lidzkie. M 

W związku z  powyższem, za- 
rząd okręgowegó koła inwalidów 
wojennych w Łodzi zorganizował 
wiec protestacyjny w sali „Oazy”, 
na który zaproszeni zostali przed- 
stawiciele wszystkich ugupowań 
politycznych. 

Na wiec przybyli inwalidzi z ca 


| 


Już wkrótce 


Zbrzydio 


Kwas solny, sublimat, jodyna i harakiri 


Lokatorzy domu przy ul. Piotr- 
kowskiej 47 usłyszeli nagle jęki, 


wydobywające się z korytarza 
frontowej klatki schodowej. 

Gdy kilku lokatorów udało się 
na miejsce oczom ich przedstawił 
się straszny widok. 

Na podłodze leżał jakiś dość 
przyzwoicie ubrany młody męż- 
czyzna, który wił się w strasznych 
bólach, Obok leżała butelka. 

Nie ulegało wątpliwości — s83 
mobójstwo. 

Wezwany lekarz pogotowia miej 
skiego stwierdził u ofiary samobój 
stwa zatrucie kwasem solnym. 

Po przepłukaniu żołądka samo- 
bójce odwieziono do szpitala w 
Radogoszczu w stanie groźnym. 

Okazał sie nim 24-letni Stani: 
sław Rams, zamieszkały przy uli- 
cy Cmentarnej 10. Przyczyny Sa- 
mobójstwa dy nie“ ustalono. 


Na polu przy ul. Głuchej zna- 
leziono w dniu wczorajszym nie- 
przytomnego mężczyznę pławiące- 
go się we krwi z rozprutym brzu- 
chem. Obok leżał nóż. Natych- 
miast wezwano pogotowie ratunko 
we. Rannym okazał się 34-letni 
Józef Polka, bezrobotny, zamiesz- 
kały przy ul. Krajewskiego 18. 

Polka pozostając bez pracy i 
środków do życia, popadł w przy- 
gnębienie, pod wpływem którego 
targnął się na własne Życie i no- 
żem rozpruł Sobie brzuch. Lekarz 
pogotowia po nałożeniu opatrunku 
przewiózł desperata w stanie groż 
nym do szpitala św, Józefa. 


AOOOOOOOOGOG 


- Dr. med. 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 
leczenie djatermją i Elekiroferapja 
POŁUDNIOWA 28 
tel. 201-93 


Od 8-71 rano i od 5—8 w. 
, W niedziele od 9—1 


GRETĄ 


W szponach 
Czerezwyczaiki 


30.1 — „GŁOS PORANNY” — 1932 


Inwalidzi w obronie swych praw 


Wielki wiec protestacyjny w salach „OQazy” 
-z udziałem 1.200 osób 


łego niemal województwa w liez- 
bie około 1200 osób. 


Zebranie zagaił prezes 
p. Ćwięka, który w 
przemówieniu scharakteryzował 
niedolę inwalidów i ciężkie warun- 
ki materjalne w jakich lwia ich 
część się znajduje. 


związku 
treściwem 


Dalsi mówcy przypominają za- 
sługi, jakie położyli obecni inwali- 
dzi w r. 1920 ijak obecnie są 
krzywdzeni przez tych, w których 


w Grand Kinie 


im życie 


W bramie domu przy ul, Północ 
nej 9 popełniła zamach samohbójczy 
Marja  Dulikowska, zamieszkała 
przy ul. Golca 3. Dulikowska, pozo 
stając bez pracy i środków do ży- 
cia otruła się sublimatem. Wezwa 
ny przez przęchodniów lekarz po- 
gotowia ratunkowego, po przepiu- 
kaniu żołądka przewiózł desperat- 
kę w stanie groźnym do Szpitala 
w Radogoszczu. 


 . 


„ 


Przy ul. Ogrodowej 9 popełnił 
zamach  samobójczy Konstanty 
Bryczkowski, bezrobotny przybyły 
z Konina w poszukiwaniu pracy. 


Bryczkowski nie mając środków |. 


do życia i dachu nad głową, posta 
uowił skrócić sobie życie i w tym 
celu wypił większą ilość jodyny. 
Choremu udzielił pomocy wezwa- 
ny lekarz pogotowia” ratunkowe 
go, który następnie przewiózł go w 
stanie ciężkim do Szpitala w Rado 
goszczu. 


obronie stawali, Mówcy podkreśla 
ja, że imwalidzi mają prawo doma 
gać się, aby 55 paragraf ustawy 
inwalidzkiej zagwarantował pracę 
im wszystkim, wdowom i sierotom. 
Zarówno inwalidzi, jak i wdowy i 
sieroty po poległych winni mieć 
możność bezpłatnego leczenia się 
na koszt. skarbu państwa. 


Zeþcani wzywają władze inwa- 
lidzkie, aby natychmiast stworzy 
ty jednolitą akcję protestacyjną na 
terenie całej Rzeczypospolitej. 


Niezależnie od tego  inwalidzi 
uchwalają następującą rezolucję: 


Inwalidzi okręgowego koła związ 
ku inwalidów wojennych R. P, w 
Łodzi protestuja jaknajenergiczniej 
przeciwko: 


projekowi pozbawienia rent in- 
walidów lekko poszkodowanych, 
uważając, że byłoby to dużą krzyw 
dą i klęską dla tych ludzi, którzy 
w czasie wojny oddali swoją krew, 
ponieśli kalectwo. Renta ta, cho- 
ciaż bardzo skromna i w obecnej 
wysokości nie wystarczająca na- 
wet na najprymitywniejsze utrzy- 
manie, umożliwia jednak wegeta- 
cję życiową. Równocześnie żądają 
przywrócenia odebranych dodat- 
ków; 

pomijaniu przez izby skarbowe 
inwalidów, wdów i sierot po inwa- 
lidach przy rozdziale koncesji mo- 
nopolowy<ch, jak to mialo miejsce 
w Łodzi w grudniu 1931 roku; 

żądają utrzymania i wykonywa- 
ma ustawy inwalidzkiej z dnia 18 | 
marca 1921 roku i nowei do tej 
ustawy; 

żądają rewizji koncesji w tym 
„duchu, iżby władze skarbowe cof- 
nęły koncesje osobom nieodpowied 
nim a natomiast nadania ich inwa 
lidom, wdowom i Sierotom po in- 
walidach; 

żądają yprzywilejowania inwali- 
dów przy przyjmowniu do pracy w 
instytucjach państwowych i komu- 
nalnych; 
żądają uwzględniania przez pań- 
stwowe urzędy pośrednictwa pra- 
cy próśb © pracę inwalidów lekko 
poszkodowanych, wdów i sierot po 
inwalidach, na równi z inwalida- 
mi- ciężko poszkodowanymi.- 

żądają -bezpłatnego leczenia in- 
walidów wojennych, wdów i sierot 
po poległych na koszt skarbu pań- 
stwa. 


Polska rodzina radiowa 


powiększa się stale, ale powoli 


Jedną z ważniejszych. trosk ra- 
djofonji jest dbanie o rozwój ilo- 
ściowy radjosłuchaczów, z nim bo- 
wiem jest związany rozwój finan- 
sowy instytucji, a co zatem idzie, 
możność stałego polepszania gatun 
kowego audycji, zarówno przez 
zwiększenie wydatków programo- 
wych, jak i przez szereg ulepszeń 
natury technicznej. 

Wzrost radjosłuchaczów w Pol- 
sce nie idzie, niestety, w tak za- 
wrotiem tempie, jak to miało miej 
sce w Niemczech i Anglji, gdzie 
liczba abonentów radfowych docho 
dzi do 4,009,000, Na słabe wzmoże- 


{nié ilości radjosłuchaczów w Pol- 


sce składa się wiele przyczyn: ni- 
ski poziom kulturalny ludności na 
wielkich połaciach kraju na wschod 
nich kresach i w górach, droż:ez18 
radjosprzętu, wielka ilość radjopa- 
jeczarzy, wynikająca z małego u: 


to kreacja, jakiej nie stworzyła dotąd żadna aktorka, 


świadomienia społecznego, wszyst- 
ko to sprawia, że pod względem 
liczby abonentów radjowych je- 
steśmy daleko w tyle w porówna- 
niu z naszymi zachodnimi sąsia- 
dami. 

W każdym bądź razie ilość ra- 
djosłuchaczów stale wzrasta, 

Liczba wzrostu stanie się tentbar 
dziej wymowna, gdy weźmiemy 
pod uwagę fakt, że w okresie let- 
nim ilość radjosluchaczów znacz- 
nie spada, skutkiem wyjazdów i 
gromadnego wypisywania się abo- 
neńtów z powodu wyjazdów wa- 


kacyjnych. 
Jednakże mimo nieznacznego 
stosunkowo wzrostu  abouentów 


Polskie Radjo dąży do utrzymania 
swych audycji na możliwie wyso- 
kim poziomie, konkurując skutecz- 
nie z broadcastingam. zagranicz- 
nynii. (r) I 


aK aia 


się z ramienja na ziemię, 
którym była związana omotał mu 


Tomaszów 


TAJEMNICZY TRUP 
Wcezoraj-rano w lasach spalskich 
znaleziono trupa nieznanego męż- 
czyzhy liczącego około 60 lat. Po- 
czątkowo trudno było ustalić przy 
czynę zgonu starca, lecz szczególo 
we oględziny zwłok doprowadziły 

do rozwiązania tej zagadki, 
Dochodzenie ustaliło, że starzec 
niósł dość ciężką wiązkę drzewa i 
prawdopodobnie dla odpoczynku 
przysiadł pod drzewem. Zmęczone- 
go starca ogarnął sen, w trakcie 
którego wiązką drzewa zsunęła mu 
a sznur 


szyję powodując śmierć przez udu- 
szenie. Mimowolny samobójca nie 
posiadał przy sobie żadnych doku 
mentów, któreby pozwoliły stwier 
dzić tożsamość. 

PRZYWŁASZCZONE PLACE 

Szereg placów miejskich zostało 
Swego czasu zagarniętych ` przez 
mieszkańców miasta Tomaszowa. 
Zostala wyłoniona specjalna komi 
sja, która posiedzenie swe odbę- 
dzie w najbliższy poniedziałek, dn. 
1 lutego. 

Do calego szeregu spraw związa 
nych z  przywłaszczeniem sobie 
praw do tych placów zaliczają się 
również sprawy następujących zna 
uych firm: „Dywan”, Jarosiewicz 
Malinowski, i S-ka, Rydzyk i Śpie- 
wak oraz inne. Z tytułu niepraw- 
nie zagarniętych placów 
przypadnie kilkadziesiąt 
złotych odszkodowania, 


SPADEK CEN 

Wobec stałego spadku cen arty- 
kulów żywnościowych została zwo 
łana komisja dla przeprowadzenia 
kalkulacji wszystkich cen na pie- 
czywo i wyroby masarskie. Posie- 
dzenie komisji cennikowej zwoła- 
ue zostało na najbliższą środę, 
dnia 3 litego r. b. aj 

POŻYCZKA DLA MIASTA 

W dniu jutrzejszym delegat rzą: 
dowy przy. magistracie. m f oma- 
szowa wyjeżdża do Warszawy, 
gdzie podejmie starania w sprawie 
uzyskania pożyczki dła samorządu, 


PODATEK OD BRONI 

Komitet do- spraw bezrobocia m. 
Tomaszowa uchwalił pobierać po- 
datek w wysokości Z zł. od każde- 
go pozwolenia ną krótką broń pal 
oa, oraz zł. 5 od każdej karty fo- 
wieckiej, Fundusze zebrane ia dro 
ga przeznaczone będą na pomoc 
dia najbiedniejszych. s 


miastu 
tysięcy 


ZABAWA POLICYJNA 

Tradycyjna zabawa policyjna, 
która odbędzie się w salonach ra- 
dy miejskiej zapowiada się jako 
pierwszorzędna atrakcja obecnego 
karnawału, Dzięki staraniom nie- 
strudzonych organizatorów bal 
elita towarzyska Tomaszawa ma 
zapewnione miłe i beztroskie prze 
pędzenie czasu. * 


Nosne dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurnją następują 
sc apteki: A. Dancerowej (Zgier- 
ska 57), W. Groszkowskiego (11 
|istopada 15), Suke. S. Gorfeina 


(Piłsudsiego 54), S. Bartoszewskia 
go (Piotrkowska 164), R. Rembie- 
lińskiego (Andrzeja 28), A. Szymań 
skiego (Przedzalniana 75). 


SZKICE, RYSUNKI I RETUIZE 
WYKONYWA WYTWORNIA KLISZ 


„POLIGRAFJA” | 


+ÓDZ, PIOTRKOWSKA 101. TEL. 157-68, 
wok 


to ostatnia i najlepsza jej rola. 


30.1. — „GŁOS PORANNY" — 


1932 


Nr. 30 


Towarzystwo Asialicwe - maqistral 


Sąd apelacyjny oddalił skargę incydentalną przedsiębiorstwa 


Jak już donosiliśmy na wo- 
kandzie sądu znalazła się spra- 
wa z powództwa magistratu m. 
Łodzi przeciwko firmie „Pol- 
skie Towarzystwo Asfaltowe, 
Sp. Akce.“ z siedzibą w Warsza- 
wie, przy ul. Niemcewicza 14, 


Magistrat m. Łodzi, dokonu- 
jae ostatecznych rozrachunków 
z „Polskiem Towarzystwem A- 
efaliowem, Sp. Ake.“ za roboty 
asfaltowe, ustalił z towarzy* 
stwem, że należność jego od 
magistrała wynosi, nie biorąc 
pod nwagę ewentualnych pre- 
tensji z tytulu źle wykonanych 
robót, złotych 154.473.85. jedno 
cześnie slreny ustaliły sposób 
spłaty pomiienionego długu, a 
mianowicie zgodzono się, że ma 
gistrat zapłaci należną sumę 
weksilem ze swego wystawienia, 
z terminem płatności czteromie 
sięcznvm, przyczem ostateczne 
uiszczenie długu zostanie usku- 
tecznione dnia 15 listopada 
1931 roku przez trzykrotne wy- 
stawianie prolongacyjnych we- 
ksli. 


O ile poczatkowo „Polskie Ta 
warzystwo Asfalt.“ stosowało 
się do danego zobowiązania i 
awracało magistrałowi weksle 
przed terminem ich płatności, 
po olrzymaniu weksli zamien- 
nych — to ostatnio, pomimo 
pisma mayistratn,  żądającego 
zwrotu poprzednich weksli. 
wbrew swym  zobowiązamiom. 
towarzystwo nie zwróciło ma- 
gistrałowi weksli. 


Weksel na zł. 154.473.85 z0- 
stał przez towarzystwo ustąpia- 
ny firmie „Continental Asphalt 
Aktiengesellschaft*, która z ko- 
lei puściła go w obieg, tak, że 
wreszcie ita zlecenie „Danziger 
Privat Aklienbank* został an 
przedstawiony magistratowi do 
zapłaty przez oddział łódzki 
Banku Gospodarstwa Krajowe- 
go: 


Magistrat po bezskutecznych 
wezwaniach towarzystwa da 
zapłacenia tego weksłu wyku- 


pił ten weksel za Towarzystwo pe 


z porlietami prezydentów Rzeszy, Hindenbuiga 


Asfaltowe. Również i pozostałe 
weksle znajdują się obeenie w 
rękach osób trzecich. 


Wobec tego magistrat żądał 
zasądzenia od pozwanego to- 
warzystwa na rzecz gminy miej 
skiej Łódź — 104.475 zł. 85 gr. 


4 %% i kosztami sądowemi. 


Sąd w dniu 9 września r. b. 
zabezpieczył powództwo magi- 
siralu przez zajęcie ruchomości 
słanowiącej własność Towarzy 
stwa Asfuliowego, znajdujących 
się w siedzibie firmy, jej skład- 
nicach i na robotach w Warsza- 
wie, jak również należności po- 
wyższej firmy ad magistratu 
m. sł. Warszawy. 


Następnie wpłynęła skarga 
incydentalna Towarzystwa A- 
slaltowego o uchylenie decyzii 
sądu w przedmiocie zabezpiecze 
nia powództwa, ponadto o za- 
śądzenie od magistratu m. Lo- 
dzi na rzecz Tow. Asf. kosztów 
sądowych i wynagrodzenia za 
prawadzenie sprawy 


S«iładaj odzież 
i bieliznę dia 
bezroboinmych 


Dźwiękowy 


Została ona skierowana przez 
sąd handlowy w Łodzi do sądu 
apelacyjnego w Warszawie, 

W dniu wczorajszym aklā 
sprawy przesłane zostały z sądu 
apelacyjnego do sadu okręgowe 
go w Łodzi, przyczem sąd ape- 
lacyjny w Warszawie postano- 
wil decyzję sądu łódzkiego z au. 
8 września r. ub. w tem zawie- 
sić, że w części uchylającej za- 
bezpieczenie powództwa przez 
zajęcie ruchomości pozwanego 


towarzystwa uchylić i w tej 
szęści wniosek powoda w przed 
miocie zabezpieczenia powódz- 
twa oddalić, w pozostałej czę- 
ści, dotyczacej zajęcia należno- 
ści firmy powodowej od magi- 
stratu m. Warszawy, utrzymać 
w mocy decyzję zaskarżoną i w 
tej pozostałej części. Skargę in- 
cydentalną firmy „Polskie To- 
warzystwo Asfallowe, Sp. Ake, 
pozostawić bez skutku. 


OT TEE COO SRO CE ACO ENO TEZY 


Więzienie 


angielskie w Dartmoor 


zostało podpalone przez zbuntowa nych więźniów, których z trudnoś- 
cią uspokoiły oddzia ły wojska i policji. 


ENCYKLOPEDIA ZYCIA CODZIENNEGO 
alga Almatach 


„GŁOSU PORANNEGO" 
CEAAL OT TEE S OEE ERTES 
na ròk 1932. 

WSZYSTKO DLA WSZYSTKICH na 304 stronach. 


cena 2- ZŁ. 


Prenumeratorzy nasi, którzy się zgło” 
szą bezpośrednio do naszej Admi- 
nistracji (ul. Piotrkowska 70) otrzy- 
mają Kalendarz-Almanach za zniżoną 
cenę Zł. 1.50 za egz. broszurowany. 


NIEZBĘDNY W KAZDYM DONG 


Wyciąć i przesłać jako druk: 


DO ADMINISTRACJI 
„GŁOSU PORANNEGO* 
w ŁODZI, PIOTRKOWSKA 70. 
Proszę nadesłać —egz. Kal. Alm. 
Należność zł. przekazują na 
P. K. O. Nr. 66155. 

Nazwisko 
Adres 


LJ LJ 
' Prokurator oskarża wszystkich 


jo udział w nadużyciach, wykrytych w ajencji 
celnej P. K.P. 


l 


Z W O O OZ zn 


e | 


| 


Film dla młodzieży i dorosłych! 


(a) Po kilkudniowej przerwie 
onegdaj jeszcze wznowiono w 
sądzie okregowym w Łodzi pro 
ces o nadużycia w magazynie 
agencji celnej PKP. w Łodzi. 

Onegdaj wydali jedynie swe 
orzeczenie powołani przez sąd 
biegli rzeczoznawcy, którzy 
stwierdzili na podstawie oglę- 
dzin załączonych do akt spra- 
wy dokumentów, iż wydawane 
fikcyjne kartki, oraz. kwesljono 
wane pozycje w księgach maga- 
zynowych, czynione są rękami 
wszystkich urzędników, zajmu- 
jących miejsca na ławie oska > 
żonych. 

Wezoraj rozprawy rozpoczę- 
te o godzinie 10 rano. Przewod- 
niczący sędzia Kozłowski o- 
świadcza, że przewód sądowy 
został zamknięty jeszcze w dniu 
onegdajszym i udziela głosu 
rzecznikowi oskarżenia publicz 
nego pprokuratorowi Kozłow- 
skiemu, który popierał oskarże 
nie w stosunku do wszystkich 
podsądnych, uważając, że dzia- 
tali w zmowie i wszyscy ciągne 
li z tych nadużyć zyski. 


adw. Gołys, popierający powódz 
iwo w imieniu skarbu. Wska- 
zuje on, że afera należy do naj- 
wiekszych w Polsce, Prosi o u- 
karanie wszystkich oskarżonych 
Adw, Wilhelm Lilker w imie- 
niu głównego oskarżonego Cza- 
plińskiego i Głowackiego wska- 
zuje, że pierwszy działał z ini- 
cjatywy Szampańskiego, a po 
pierwszym wstępie _ popełniał 
nadal nadużycia pod presją w 
obawie przed denuncjacją. 


Odnośnie Głowackiego mec. 


Lilker stwierdza, że był on tyl-- 


ko ekspedjentem i działał na 
skutek zleceń swego szefa, do 
czego zmuszany był w obawie 
przed utratą posady. 

Z tych względów mec, Lilker 
wnosi o łagodny wymiar kary 
dla Czaplińskiego i Głowackie- 
go Dalej przemawiali adw. 
Krell i inni, poczem sąd zarzą- 
dził przerwę do dnia dzisiejsze- 
go. Dziś w dalszym ciągu prze- 
mawiać będą obrońcy, poczem 
ostałnie słowo wygłoszą oskar- 
żeni. Wyrok najprawdopodoh- 
niej zapadnie dopiero w ponie 


Po przerwie zabrał głos apl. | działek popołudniu, 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


12,10 Mnzyka z płyt gramofono- 
wych. 

15,45 Płyty gramofonowe, - 

16,20 Radjokronika. 

16,40 Płyty gramofonowe. 

17,10 Odczyt p. t. „Rewolucja 
dawniej, a dzisiaj” — wygłosi prof. 
Zdziechowski. 

17,35 Koncert młodych talentów 
muzycznych. 

18.05 Słuchowisko dla dzieci pt. 
„Powieść o Rolandzie”. 

18,30. Piosenki w wyk. chóru 
dziecięcego szkoły powszechnej, 

19,50 Płyty gramofonowe. 

20.00 „Na widnokregu” 

20,15 Koncert - muzyki lekkiej, 

21,55 Feljeton p. t. „Męki Tan- 
tala” — wygł p. W. Grabińską, 


22,10 Utwory Chopina w wyk, J. 
Turczyńskiego. 

22,50 Muzyka taneczna z War 
Szawy. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

Berlin (419) 

19.10 Recital wilonczelowy (Ade 
gio i menuet Haydna, Semata D- 
dur Beethovena). 

Heilsberg (276) 

18,45 Sonaty fortepianowe Havd 
na E-dur i E-moll. 


Budapeszt (550) 

19,45 Utwory Jaochima {Uwer- 
tura Hamlet”, Warjacje skrzypeo- 
we z towarzyszeniem orkiestry, 
Koncert skrzypcowy w stylu wo- 
gierskim). 


Cerkiew we Florencji 


w której krypcie złożono na wieczny spoczynek zwłoki ex » 


królowej greckiej, Zofji, 


siostry ex-cesarza Wilhelma 
Er EET PROT TR ZET ZOZ NOTE PÓZ OED 
2 serie w jednym programie! 


Film osnuty na tle autentycznych przygód. W rol. glówn. 


Jean Forest, Iuelle 


auilaert 1 Leslie Shaw 


Ceny miejsce pomimo kolosalnych kosztów niepodwyższone 
_ _ Dziś początek o 12 w poł. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gz 


„30 


30 I. — 


kharelicki uniewinniony 


w procesie o zakłócenie spokoju i porządku publicznego 


Wszyscy pamiętają jeszcze za ; 
pewne proces  osiawionego 
„króla deptaka“ — Karelickie- 
go, oskarżonego i skazanego za 
zabójstwo Millera w t. zw. „salo 
nie gier sportowych. 

Proces ten wywołał wiele 
wrzawy, liczne komentarze, dy 
skusje, rozpętał burzę zarzutów 
przeciw młodzieży, jej opieku- 
nom i kierownikom. 

Powoli jednak, iak wszystko 
inne, zanikł w pamięci ludz- 
kiej, 

l oto wczoraj, mieliśmy oka- 
zję znowu oglądać Karelickie- 


go i tym razem na ławie oskar- jĘ 


żonych. Akt oskarżenia był 
„skromny i zawierał jedynie 
zarzut zakłócenia spokoju i bez 
pieczeństwa publicznego, 

Śledzący uważnie przebieg 
procesu e zabójstwo, pamięta ją 
liczne zarznty oskarżenia co do 
prowadzenia się  Karelickiego. 
Na rozprawie często wspomina- 
no o bójce i awanturze w „Oa- 
zie, charakteryzując sylwetkę 
„króla deptaka“. 

„Głos Poranny“ zamieścił w 
swoim czasie przebieg tej awan 
tury, którą w skróceniu przy- 
pomnimy: 

W dniu 1 listopada ub. roku 
klub sportowy „Makabi“ urzą- 
dził w sali „Oazy“ zabawę ta- 
neczną. Między gośćmi znalazł 
się również Kavelieki. Tańczył, 
bawił się, często podchodząc do 
bufetu, gdzie w towarzystwie 
dobranej kompanji pił wódkę. 

Około godziny 4-ei nad ra- 
nem, kiedy zabawa doszła do 


wieziony z wiezienia, przy ul. 
Kopernika, nie przyznał się do 
winy. Twierdził, że był w czasie 
awantury na sali, styszał strzał, 
ip nie ma pojęcia kto go od- 
ał. 


Przesłuchani świadkowie wy- 
kazali całkowity brak pamięci. 
Cafneli zeznania wpierw złożo- 


4 


Mimo  tylokrotnych ostrzeżeń 
przed kupowaniem „biżaterji” od 
przygodnych sprzedawców, ciągle 
jeszcze zdarzają się wypadki uda- 
nych oszustw. Nie brak. naiwnych, 
ale też nie brak próbujących szczę 
ścia kombinatorów. 

W daiu wczorajszym znów miał 
miejsce taki charakterystyczny wy 
padek. Do Łodzi przybył z Turku 
kupiec manufaktury Edward Kar- 
melieki. Gdy przechodził ulicą No- 
womiejską, przed domem nr. 23 
zbliżył się do niego jakis przyzwo- 
icie wygłądający mężczyzna, 

Opowiedział wzruszającą histo- 
rję, już tyle razy słyszaną, Był nie 
gdyś bogaty, dobrze mu się powo- 


zenitu, nagle powsłał na sali | qziło. Stracił zajęcie, stopniowo 
tumult, rozległ się strzał i krzy- popadł w nędzę, zmuszony był wy 
ki. Większa część gości w po-|przedawać rzeczy, — obecnie zo- 
śpiechu opuściła salę. w obawie | stał mu tylko rodzinny klejnot: 
a życie. A pierścionek z brylantem. Wpraw- 

Wezwano policję. „| dzie wart jest o wiele więcej, ale 

Natychmiastowe śledztwo 1 przyciśnięty biedą, zmuszony jest 
przesłuchanie obecnych  wska- | sprzedać go za 200 zł. 
zało na Karelickiego, jakoj Oszust trafił na podatny grunt. 
sprawcę awantury. Karmelicki obejrzał pierścionek i 

Świadkowie zajścia skomsta- | rozpoczął pertraktacje. 
towali, że byla ona wynikiem| W tym momencie zbliżył się do 
sprzeczki o tancerke.  Krewki |rozmawiających jakiś trzeci męż- 
Karelicki przy pomocy rewołwe |czyzna, widocznie zainteresowany 
ru usiłował odbić komuś part- | targiem. Obejrzał również pierścio- 
nerkę. nek. 

Spisano protokuł i sprawę|  Oświadczając, że jest jubilerem, 
skierowano do proknratury. wyraził gotowość kupna za 200 zł. 

Wczoraj rozpatrywał ją sąd | Karmelieki oburzył się, On pierw- 
grodzki pod przewodnictwem | szy pertraktował i on ma pierwszeń 
sędziego Tustanowskiego, stwo w tranzakcji. 

Farelicki, który został przy-| „Sprzedawca? by pogodzić ama 


e WERK SZZWWE ZE ZOE torów zaproponował w odpowiedzi 


ZA TRA AE ZIE A LAO) O AA m I 


Dibrzymie niemowię 


na to, aby kupili pierścionek do 
spółki. Po krótkiem wahaniu Kar- 
melicki się zgodził. 

Jubiler wyciągnął z kieszeni 10 
zł, wręczył je sprzedawcy z tem, 
że Karmelicki doda mu 190 zł, a 
en w sklepie swoim, który mieści 
się w pobliżu, zwróci mu 90 zł, Ro 
*4 | zumie się do tej chwili pierścionek 
pozostanie w ręku Karmelickiego. 

Sprzedawca odszedł, a „szczęśli- 
wi” kupcy udali się w kierunku 
sklepu „„jabilera”, 

W tej chwili powstał na ulicy 
popłoch, wywołany wybiciem szyb 
w przejeżdżających tramwajach. 
Ludzie mocno zaniepokojeni, poczę 
li uciekać. Karmelicki + porwany 
przez tłum, również zaczął biec, 
tracąc z oczu swego „wspólnika”. 

Po uspokojeniu tłumu przez po- 
PMEFTRTYCE TACE a: S] 


Trochę humoru 
WYJAŚNIENIE. 

Na jednym z odczytów antyal- 
kcholowych w małem miasteczku 
belgijskiem mówca wyjaśnia zebra 
uym, iż potrzeba alkoholu jest w 
człowieku sztneznie rozwinięta. 

— Postawcie — mówi osła 
między wisdrem wody, a wiadem 
zoologicz: | 1koholn. Co wybierze? 

— Wode! — odzywa się 
ze słuchaczy. 

— A dlaczego? 

— No, bo jest osłem. 


Żyrafa w ogrodzie 


à jeden 
wydaa na jeđe 


wysokości 


nym w Berlinie 
świat „córeczkę“, 
1,75 mtr. 


ne, wszystko zapomnieli, nie ab 
sotutnie nie mogą sobie przy- 
pemnieć. Była awantura, ale 
dokładrie nie są w stanie jej 
zabrazo wać. 


Sąd ogłosił po naradzie wy- 
rak uniewinniający Karelickie- 
go z powodu braku dowodów 
winy. 


Em 
Kupił szkiełko zamiast brylaniu 


Sprytni oszuści znaleźli jeszcze jedną naiwną ofiarę 


licję, Karmelicki począł rozglądać 
się, a nie mogąc odnaleźć współ- 
kupca, wszedł do najbliższego skle 
pu jubilerskiego. by oszacować ku 
piony brylant, 

Tu dopiero nastąpiło 
wanie. 

Qświadczono mu, że pierścionek 


TOZCZATO- 


| 


przez 


Dnia 311. a gódz. 17,15 dr. Or- 
micki wygłosi przed mikrofonem 
krakowskim odczyt, który będzie 
transmitowany przez  rozglośnie 
polskie p. t. „Ruch ludności w Eu- 
ropie”, biorąc pod uwagę ze szcze- 
gólnem uwypukleniem Polski, de- 
mograficzne perspektywy poszcze- 
gólnych spoleczeństw, ich  sąsia- 
dów i sprzymierzeńców. 

Dnia 1.1. o godz. 17,10 dr. F. 
Gadomski zaznajomi audytorjum 
radjowe z nowemi odkryciami z 
dziedziny układu świata planetar- 
nego w odezycie p. t. „Świat ma- 
lych planet”, 

Dnia 2.1. o godz. 16,40 inż. Cze 
sław Taracha udzieli wielu poży- 
tecznych i ciekawych wiadomości 
o żużytkowaniu ciepła — jako siły 
maszyn w odczycie p. t. „Jak za- 
mieniamy cieplo na pracę”. 

Tegoż dnia o godz. 17.15 prof. 
Bronisław Rydzewski w odczycie 
podróżniczym transmitowanym z 
Wilna opowie o szukaniu dróg do 
Indji w średniowieczu i związane- 
mi z temi podróżami odkryciami 
nowych lądów. Prelekcja ta zaty- 
tułowana zostałą — „Ku zatzaro- 
wanym krainom Wchodu”, 

Dnia 8. IL. o godz. 16,20 będą mo 


r w W W CL ww 


„GŁOS PORANNY* — 1932 


ków lampowych spotykamy 


Radiowy kacik techniczny 
Doniosła rola 


Wypadnięcie wtyczki 


Wśród wielu rodzajów odbiorni- 
rów- 
nież zasilane z sieci pradu stałego 


lub zmiennego, jużio bezpośrednio 
z sieci, jużto przez dodatkowo do- 
dany prostownik, czy filtr, ujemne 
napięcie siatek zaś czerpią owe od 
biorniki z suchei haterji siatkowej. 


Baterje takie, praktycznie bio- 


wprawdzie jest złoty, ale kamien 
jest tylko imitacją... dobrą imiia- 
cja. Karmelicki był niepocieszony. 
Wkońcu zwrócił się o pomoc do 
policji. 

Obecnie żyje nadzieją, że oszuści 
zostaną ujęci i odzyska swoje pie- 
niądze. 


W Berlinie zbierają podpisy 


pod petycję, która ma być wysłan a na konferencję genewską w spra 
wie powszechnego rozbrojenia. 


Kiszśałca, mie nudzaąac 


Odczyty ze wszystkich dziedzin, nadawane 


radjo 


gli radjosłuchacze' zapoznać się z 
mało spopularyzowaną sylwetą u- 
czestnika powstania 1863 roku — 
„Edwarda Jurgen$a”, który nale- 
żał do najwybitniejszych ludzi tej 
epoki, obdarzonych niepospolitym 
umysiem, czystym charakterem. 
Aresztowanie i osadzenie w cyta- 
deli przerw:o jego działalność pa- 
trjotyczną, tamm też zakończył swe 
życie: 

Dnia 4.1. o godz. 17,10 prof. 
Stanislaw Machniewicz w odczycie 
transmitowanym ze Lwowa nakre- 
śli wspólczosny obraz ulicy wiel- 


kiego missta z jej  niemilknącym 
zgielkiem. sk'chbionym ruchem w 
oświetleni: stukolorowych reklam 


neonowych. 

Dnia 511. © godz. 16,20 poruszy 
dr. Alsksznder Polak z Krakowa 
kwestje byejony spolecznej zagra- 
nieą i u nas, Podzie to poniekąd stu 
ijum porównawcze, 

W dalszym ciągu programu o 
godzinie 17,16 odczyt p. Jerzego 
Ostrowskiego wprowadzi  audyto- 
tjum radjowe w krąg hadañ i pra- 
cy nankowej oraz doświadczeń z 
dziedziny spirytyzmu, gdzie komu- 
nikują się z nami'istnienia z za- 
świata przy pomocy medjów 


zniekształca odbiór 


niszczy lampy 


rąc, dostarczają pradu o b. małem 
natężeniu, dlatego też utrzynrują 
swe pełne napięcie przez długi 
czas, Można powiedzieć, że są one 
zdolne do pracy tak długe, jak 
diugo wyczerpywały się, nie pracu 
jąc. Radjosłuchacze iub radjoama- 
torzy, którzy zaopatrują się w od- 
biorniki tego rodzaju, są przy za- 
kupie sprzętu pouczani, lub wiedzą 
z własnej praktyki o znaczeniu tej 
baterji, o sposobie dobierania od- 
powiednich napięć siatkowych. 


Stosowanie dodatkowych bates 
jrji siatkowych ma jednak swe u- 
jemne strony. Może zajść bowiem 
wypadek, że — czy to przy oczy- 
szezaniu odbiornika z kurzu, czy 
też przy innej manipulacji, wypad- 
nie jedna z wtyczek, tkwiących w 
baterji siatkowej, co spowoduje, 
że lampa, której siatka czerpie z 
tego przewodu ujemne napięcie, zo- 
stanie tego napięcia pozbawiona. Je 
żeli będzie to lampa pezątkowa w 
odbiorniku np. wielka  częstotli- 
wość lub też „audjon”, nie będzie 
to krytyczne. Natomiast, gdy wy- 
padek ten zajdzie z lampą małej 
częstotliwości, a zwłaszcza z lampą 
ostatnią (głośnikowa), wówczas mo 
że to pociągnąć za sobą przykre 
następstwa. Lampa głośnikowa, za 
silana z prostownika anodowego, 
jest zwykle pod Stosunkowo wyso- 
kiem napięciem, bo około 200 wol- 
tów. Jeżeli wtyczka, odnosząca się 
do siatki tej lampy, wypadnie z 


> | gniazdka baterji siatki, tem samem 


lampa ta zostanie pozbawiona uje- 
mriego napięcia. Brak tego napię- 
cia da się zauważyć dopiero po 5 
— 10 minutach, podczas działania 
odbiornika, a to w ten sposób. że 
odbiór w głośniku staje się stopnio 
wo coraz to bardziej zniekształco- 
ny. Zniekształcenie to powstaje z 
tego powodu, że natężenłę prądu 
anodowego ostatniej lampy wsku- 
tek braku ujemnego  potencjona- 
łu siatki coraz to bardziej wzra- 
sta, aż wreszcie dojdzie do punktu 
nasycenia.  Nasycenie to jest dla 
lampy bardzo niebezpiecznem, 
| gdyż traci ona wówczas częściowe 
emisję. | 


| Jeżeli lampa ta jest specjalnie 


zbudowana (np. „pentoda”), to wy 


padek taki może być nawet powo- 
dem, że lampa stanie się wogóle 
niezdatna do użytku. Dlatego też 
przy takich typach lamp wytwór- 
nie lamp radjowych kładą nawet 
specjalny nacisk na prawidłowe 
dołączenie ujemnego napięcia, poda 
jąc równocześnie jego właściwą 
wielkość, od której nie można nie- 
tylko odstępować, ale której na- 
wet nie można zmniejszać, 


Kto jednak dołączy równolegle 
do baterji siatkowej stały konden 
sator blokowy o stosunkowo dużej 
pojemności, ten zabezpieczy się od 
takich wypadków. Może również 
bez jakichkolwiek złych następstw 
zmieniać w czasie odbierania an- 
dycji ujemne napięcia siatkowe, 
dobierając najodpowiedniejsze dla 
poszczególnych lamp. 


O ile zajdzie wypadek, że wtycz 
kaz kontaktu bateryjnego wypad- 
nie, to przy załączonym konden- 
satorze natężenie prądu anodowego 
w lampie końcowej nie wzrasta 
tak gwałtownie, lecz przeciwnie, 
powoli. Natomiast po kilku minu- 
tach da się zauważyć zniekształ- 
cenie adbioru, co znowu zwróci 
uwagę, że coś w odbiorniku jest 
nie w porządku i da nam możność 
usunięcia przeszkód, W ten sposób 
lampy są uratowane. Ponieważ 
więc stosunkowo tani i nie wyma- 
gający zbyt dużej wytrzymałości 
na przebicie (okolo 300 woltów) 
kondensator spełnia tak ważną ro- 
lę, każdy więc radjosłuchacz czy 
też radioamator nie powinien 0 
nim zapominać I w razie jego bra- 
ku w odbiorniku, dodać. (r) 


Nr. 80 


a „30 I — „GŁOS PORANNY“ — 1932 


Wielki sukces filmu polskiego. Pełna pasji dramatycznej tragedja 
dwuch sprzecznych żywiołów. Konflikt dwuch płci, dwuch środowisk 
i dwuch odmiennych warstw cywilizacyjnych. W rolach głównych: 


Krystyna Anświczówna i Mieczysław Cybulski 
Specłalnie skomponowana ilustr. musyczna prof. Jańn Maklakiewicza 
Nadprogram: Tygodnik dźwiękowy Paramountu, 

Pocz. o g. 4,30, 6, 8 i 10, w sob. i niedz. o 12 w poł. 


Fascynująca powieść Elizy ORZESZKOWEJ 


CHAM” 


w 100-proc. dźwiękowej przeróbce filmowej. 


Dźwiękowy Teatr Świetlny 


CASINO 


Dziś i dni następnych I 


IA j H Fi -J al Rewelacja! Sensacja! Emocja! Coś, co (<A Podzwrotnikowe szaleństwo 
ZWIĘ OWY mo 6 p świat podziwia i uznaje z zachwytem! Pierwszy | Magia czarnych! 
oryginalny film, opiewający życie dżungli i pustyni Tropikalna miłość ! 


W rol. gł. Paweł Hoefler, Harald Austin, Barnes Giblin, wodzowie szczepów tubylczych i miejse. piękności 
Tekst mówiony w języku polśkim, Nadprogram: Dżwiękowe dodatki i aktualności z kraja. 
Początek w dni powsz. o 4.30, w sob. i niedz. o 1. Ceny miejsc popularne. Sala mocno ogrzanxa, 
Wielkie arcydzieło dźwiękowe 


wm „CZTERECH Z LEGII" 


LU NA [| s Konflikt miłości, nienawiści i poświęcenia. Dramatyezne przeżycia na tle martwych obszarów Sahary. 
J l łó h: li ofi fran- li kobie- 
ASA $ w rolach don Werner Baxter zie i si Margna Loy j wea — NaAdprogramy! 


Początek o godz. 4 po pol, w soboty i niedziele o godz. 12 w poł. Ceny miejsa w soboty, niedziele i święta na poranki po 50 gr. i 1 zł 


„LAPITOL 


Dziś poraz ostatni! 


Bawiekowe Kino 


DPIN ZA ZKOWIYKEWUU | | 
Dźwiękowe 


Grand-Kino 
Ceny miese 75 gr. i 1 zł. | „Ułani, 


na poranki 
Dziś i dni następnych! 
Wielkie arcydzieło wytwórni 


„UNITED-ARTISTS* 1932 


oraz urocza M ry Pickford 


i piękna 


2-akt. komedia amerykańska 


| Jeszcze tylko dzī i jutro 


PO CENACH ZNACZNIE ZNIŻONYCH! 


Korzystajcie z okazji i obejrzyjcie czemprędzej najweselszy dźwiękowiec polski 
śś zPoyorzelską, Dymszą i Krukowskim 
ERO o a: ti Kaea par: 


Vani, chtopcy malowani 


Douglas Fairbanks 


Williama Szekspira POSKROMIENIE ZŁOŚNICY 
© [nić potzatei o U W y po 9 


porsz pierwszy razem w jednym 
filmie pg. nieśmiertelnego dzieła 


Aparatura dźwiękowa świnafowe] sławy 
Najnowszy modsi „KLANGFILM” 


oraz najnowsze dźwiękowe 
aktualności zagraniczne. 


Nad 
program: 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


Pee NUESTRA W O a m 
TEATR MIEJSKI TEATR W SALI GEYERA ŁÓDZKA ORKIESTRA FILHAR- 
„s > TALA „| Dziś o godz, 7,15 i 9,15 wiecz. o MONICZNA 
À IŁ Iowans, git A o ras jutro o godz. 4 p. p. 6,301 9 w W nujbliższy wtorek, dnia 2 lu- 
ei ES AR y4 WI rewja pt. „Prohibicja o Geyer4™ w |lego o godzinie 3.20 po południa 
ML wami JEANA ść AE 1$ obrazach. Ceny od 30 gr. da | odbędzie się w,sali filharmonji za- 
9 "NBA : EPA 
lodyjniejszej _ operetki Oskara |? zł. powiedziany symfoniczny koncert 


p x z udziałem wszechświatowoj sławy 
Straussa „Czar walca” a to: dziś, a PTY 


doza: 3 pianisty Clandio Arrau, który z 

w sobotę, i w niedzielę wieczorem 4" | - 
ý z 5 tow. orkiestry wykona Schu 7 
w wykonaniu najlepszych sił sto- JRONE SCENA 


A A Aay koncert fortepianowy. 3 - 
tecznych. Bilety w kasie zamawiań 5 fortepianowy. Pozatem or 


Mowości wydawnicze |; 


Niemiecki rynek pracy kurczy 
się szybko dla polskiego robotni- 
ka rolnego na skutek polityki rzą- 
du niemieckiego. Fakt ten, zbiega- 
jąc się z momentem ogólnego kry- 
zysu gospodarczego i ograniczone- 
rai przynajmniej chwilowo możli- 
wościami emigracyjnemi do innych 
krajów, wytworzył poważną sytu- 
ację na tych odcinkach kraju, któ 
re przez kilkadziesiąt lat wysyłały 
do Niemiec duży odsetek swej lud 
mości, jak np. powiat wieluński, i 


Kiijenf banku 


uzależniły się gospodarcze od nie- 
mieckiego rynku pracy, 

Celem obszerniejszego  połafor- 
mowania o całokształcie powyższe 
go zagadnienia, ukazala się broszu 
na inspektora emigracyjnego U. E. 
Władysława Skowronka p t 
„Kryzys i skutki emigracji sezono- 
wej”, która kwestję tę traktuje w 
sposób treściwy od jej strony go- 
spodarczej i wskazuje jednocześnie 
konkretny plan walki z przesile- 
niem wywołanem zjawiskiem zani- 
ku emigracji sezonowej w najwię- 
cej zagrożonych powiatach. 


WIECZÓR TANECZNY POCZ- 
TOWCÓW 


W dniu 6 lutego rb. urzędnicy 
poczty, telegrafu i telefonów urzą- 
dzają w lokalu związku pocztow- 
ców, przy ul. Kilińskiego Nr. 85 to 
warzyski wieczór taneczny pod pro 
tektoratem pp. dyrektorostwa Jà- 
nostwa. Mikulskich, dyrektora Tat- 
fa i prezesostwa  Bronisiawostw 
Maraszków. Wejście tylko za, za- 
proszeniami. 


BACZNOŚĆ MILUSIŃSCY! 


Dnia 2 lutego br. o godz. 15-ej 
cńdbedzie się w lokalu policyjnego 
klubu sportowego w Łodzi przy ul. 
Żeromskiego 88 „Dziecięcy bal ko- 
rtiumowy”, urządzony staraniem 
arzedszkola Rodziny Policyjnej, Ze 
względu na wielce urozmaicony 
mogram wiadomość ty wywołała 
zrozumiałe zainteresowanie nā- 
szych milusińskich. Czeka ich wie- 
le atrakcji: wybór króla i królowej 
balu i inne. Dzieci w esae zaba- 
wy obqdarzane będa pączkmni szcze 
ścia, zawierającymi slodycze itp. 
Wejście na zabawe 75 gr. Dochód 
przeznaczony ma zasilenie fundu- 
szów przedszkola, 


przy ul. Traugutta 1. 

W sobotę i w niedzielę o godz. 4 
pop. oraz w poniedziałek  wiecz. 
„Sprawa Dreyfusa”. 

TEATR KAMERALNY 


Dziś premjera wybornej %-akto- 


wej komedji Stefana Kiedrzyńskie | 


go „Czwarty do bridża” 
cej w sobie 
walory literackie utalentowanego 
autora „(ry serc”. Role zapalo- 
uych bridżistów odtworzą: Znicz, 
Woskowski, Karczewski, Ziembiń- 
ski a dalej: Morska, Szletyńska, 
Modrzeński. Reżyserja J. Walde- 
na. Dekoracje art. mal. Zenobjusza 
Paduszki. 


Powtórzenie premjery w niedzie 
lę wieczorem. 


W niedziele o godz. 12 po raz 91 
po cenach znacznie zniżonych re- 
kordowe „Han Hau” z Michałem 
Zniczem. 


W niedzielę o godz. 5 i w ponie 
działek wiecz. „Dr, Stieglitz”. 


BAL WSZECHNICY 
Dnia 6 lutego br. pod protekto- 
ratem J. W. Panów: wojewody 
daszczolta oraz ich magnificeneji 


rektora WWP. prof. dr. Teodora 


Viewegera i prorektora prof. dr. 
Stanisława  Słońskiego odbędzie 
się w lokalu Wszechnicy przy ul. 


Nowo Targowej 24 bal reprezenta 
cyjży towarzystwa bratniej pomo- 
cy studentów Wolnej wszechnicy 
wlskiej oddział w Łodzi. 

Początek balu o godzinie 22. Ce- 
ua biletu zł. 7— i 4.— (dla studen 
tów). Strój wieczorowy. Wejście 
tylko za zaproszeniami. 


zamykają | 
wszystkie najlepsze | 


kiestra filharmoniczna pod dyrek- 
cją Walerjaną Berdjajewa wyko- 
na Webera uwerturę do op: „Wo!- 
(ny Strzelec” oraz Dworzaka sym- 
tonje „Z Nowego Światy”, Koncert 
ten, jak należało się spodziewać, 
vieszyć się bedzie ogromnem powo 
izeniem ze względu na tak wybit- 


rego artyste; jakim jest Arran 
raz na wyjątkowo piękny pro- 
gram. 

MASKARADA STOW. „RODZINA 
POLICYJNA” 
Stowarzyzenie „Rodzina Poli- 
cyjna” koło Łódź — miasto nrzą- 
dza w dniu 6 lutego r. b. w sali 


filharmmonji przy ul. Narutowicza 


nr. 18, wielką maskaradę p. n. 
„Pożegnanie karnawału”, dochód 


z której przeznaczony jest m 
rzecz Sierot i wdów po zabitych j 
| anarłych policiantacn. 

Zrozumiałe zainteresowanie bu- 
dzi wzmiankowana maskarada 
nasze społęczeństwie, w obroni: 
którego, nie bacząc na swe szcze- 
ście rodzinne, ojcowie i mężowie 
jsko policjanci, w trudnej walce z 
wewnętrznym wrogiem poźwięciii 
życie. 

Bilety na maskaradę, Etóra zapo 
wiada się bardzo świetnie, naby- 
wAć-można w świetlicy „Rodziny 
Polieyjaej” przy ul. Gdańskiej 29, 
parter, drugie drzwi. codziennie w 


w 


do 


— Muszę znowu wpaść 


mojego bankul 
— No, więc na co czekasz? 
— Teraz nie mogę! Bank jest 
jeszcze otwarty! 


BAL 28 PUŁKU STRZ. KAN. 

Niewątpliwie wielką  atralecją 
karnawału tegorocznego będzie bal 
olicerów 28 pulku Strzelców Kan., 
pułku „Dzieci Łodzi”, zapowiedzia 
ny na dzień 1 lutegu br. Początek 
o godz. 9 wieczorem. 

Całkowity dochód przeznaczono 
na cele funduszu pomocy dla naj- 


godzinach od 18 do 20 
ady o godz. 22. 
orkiestry: 


Początek maska 
Przygrywać będą dwie 
Brfot na miejscen. 


biedniejszych. 

Komitet balowy przygotować 
szereg niespodzianek. 

Watpić nie należy, że bał uko- 


chanego przez Łódź pułku — bę- 
dzie prawdziwa sensacja w życiu 
karnawałowem całego miasta, 


"EDWI 


DUNCAN RENALDO 
BOOTH “TRADER HORN 
O filmie 

RADER HORN" 

piszą: 

TEMPS:., My Francuzi rzadko 
się zachwycamy. Tem 
wieksza jest wartość ar- 
cy ziela 


„irader Horn“ 


że wszyscy jesteśmy od 
premiery olśnieni i wziu- 
szeni jego potęgą. 
Czegoś podobnego Świat 
jeszcze nie widział, 
„Trader Horn“ 


jest największą chlubą 
kultury i sztuki. 
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TIMES: 


800-lefnie Żółwie 


Żółwie żyją bardzo. długo, po 205 
do 300 lat, Olbrzymi żółw szyld- 
kretowy w ogrodzie zoologicznym 
! Londynie liczy sobie 300 latek. 
Zwłaszcza żóljwie w morzach polui 
niowych osiągaią olbrzymie roz- 


p Rana 2 2 "YW og < e a 


miary, waga ich dochodzi często 
do paruset kilogramów, a wiek 


przekracza 100 iat. Wiek żóbwia 
(poznaje się po ilości i radzaju sło- 
|jów twardej skorupy, która go 
| chroni przed atakami silniejszyci 
ry głębin morskich. 


Łódź, 30 stycznia 1932 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 30 stycznia 1932 


Zryczałfowanie podatku obrofowego? 


Tak! Ale dopiero w 1933 roku 


W dniu wczorajszym odbyia 
się u wiceministra skarbu prof. 
Zawadzkiego niezwykle donio- 
sla konferencja przedstawicieli 
średniego przemysłu włókien- 
niczego oraz kupieetwa w spra- 
wie zryczałłtowania podatku o0- 
brotowego we włókiennictwie. 

W konferencji tej wzięli u- 
dział przedstawiciele organiza- 
cji gospodarczych Łodzi zapro- 
szeni personalnie przez wice- 
ministra skarbu. 

Przedstawiciele życia gospo- 
darczego zwrócili uwagę na 
opóźnianie załatwienia sprawy 
ryczaltn podatku obrotowego 
we włókiennietwie, co dla fej 
gałęzi produkcji i wymiany mia 
łoby doniosłe znaczenie, dopro- 
wadziłoby szybko do sanacji 0- 
hecnych stosunków i spowado- 
wałoby odbrdowę osłabionych 
placówek, likwidując jednocze- 
śnie nieuczciwą konkurencję 
niclojalnych elementów. 

Jednocześnie przedstawiciele 
wlókiennictwa wysunęli szereg 
tez, z których najważniejsze da 
dzą się streścić w sposób na- 
stępujący: 

SCALONY PODATEK NALE 
ŻY RÓWNOCZEŚNIE WPRO- 
WADZIĆ DLA CAŁEGO WŁÓ- 
KIENNICTWA. PODATEK NA 
LEŻY SGALIĆ ZA WSZYSTKIE 
FAZY PRODUKCJI I OBROTU 


Sealony podatek powinien 
być pobicrany od wszystkich 
Surowców z wyjatkiem sztucz- 
mega jedwabiu, gdzie winno się 
go pobierać przy produkeji przę 
dzy. Za podstawę wysokości 
stawki podatkowej winny słu- 
Żyć przeciętne sumy, otrzymy- 
wane z tytułu tego podatku za 
dwa lata w poszczególnych 
branżach. Suma ta winna być 
niższą o 25 do 35 proc. od wie- 
lokrotnie dziś w różnych fa- 
zach opłacanej. 


Przy wprowadzeniu podatku 
wyrównawczego należy wprowa 
dzić stawki zróżniczkowane dla 
półfabrykatów i gotowych wy- 
robów, 


70 miljardów wy oszą 


zapasy złota w Banku 
Francji 


Bilans Banku Francuskiego na 
15 b. m, wykazuje poważny wzrost 
zapasu złota o 567 miljonów fran- 
ków do olbrzymiej cyfry 69,846 mi 
ljonów franków. Należności zagra- 
niczne zmniejszyjy się natomiast 
o 725 milj. fr., jednak wzrosła po- 
zycja zakupu efektów zagranicz- 
nych o 158 milj. fr., tak, że przy- 
rost zapasu złota w ub. tygodniu 
równa się spadkowi pozycji należ- 
ności zagranicznych. Widać z te- 
go, że Bank Francuski stara się w 
dalszym ciągu usilnie a zlikwido- 
wanie swoich dużych zarasów de- 
wiz i walat zagranicznych i zamia- 
nę ich na złoto. 


e ——— 


Całkowicie zapłacony poda- 
tek powinien być zwrócony w 
formie premji eksportowej. 


Po zapoznaniu się z tezami te 
mi wiceminister Zawadzki , 0- 
świadczył, że zdaje sobie sprawę 
z dodatnich skutków zryczałto- 
wania podatku obrotowego we 
włókiennietwie, ale REALIZA- 
CJI TEGO STOI NA PRZE- 
SZKODZIE NIEUZGODNIONE 
STANOWISKO POSZCZEGÓL- 
NYCH GAŁĘZI WŁOKIENNIC 
TWA, POSZCZEGÓLNYCH IZB 


PRZEMYSŁOWO - HANDLO- 
WYCH I ZWIĄZKÓW. 


Utrudnia to prace przygoto- 
wawcze ministerstwa i opóźnia 
realizację doniosłej  reiormy, 
która, aby nie wprowadzać cha 
osu w życie gospodarcze i nie 
przekreślać zamierzeń budżete- 
wych skarbu (co musiałoby na- 
stąpić, gdyby ogłoszenie jej na- 
słąpiło obecnie t. į. w środku ro 
ku budżetowego)  MOGŁABY 
BYĆ ZAPOWIEDZIANA W 
PAŹDZIERNIKU I OBOWIĄZY 


WAĆ OD 1 STYCZNIA 1933 R. 

Wohee tego wiceminister Za- 
wadzki apelował do przedstawi 
cieli ster gospodarczych, aby 
uzgodnili swe stanowisko w tej 
palącej sprawie,  przyrzekając 
ze swej strony energiczne po- 
parcie dla iniejatywy zmierza- 
jącej w kierunku wyrównania 
różnie powstałych zarówno po- 
między poszczególnemi gałęzia 
mi przemysłu i handlu włókien 
niczego jak i pomiędzy stano- 
wiskiem izb. 


Zawarcie układu pojędnawczego 


umarza wzajemme prełensje 


handlowym rozpoznawana była 
sprawa z powództwa Abrama 
Kolskiego przeciwko Antonie- 
mu Jaworskiemu o 18.486 zło- 
tych za wykoname roboty i do- 
stawę materjału. 

W powództwie, wniesionem 
we wrześniu 1928 roku powód 
żądał zasądzenia od pozwanego 
sumy zł. 18.466 zł. z 10 proc. od 
daty powództwa oraz kosztów 
sporu i opatrzenia wyroku ry- 
gorem natychmiastowego wyko 
nania. 

W uzasadnieniu powyższych 
żądań powód załączył! do akt 


W czerwcu r. ub. w REJ 


sprawy list pozwanej firmy, a-, 


dresowany uv powoda i dałowa 
ny 1 września 1928 roku oraz 
wyjaśnił, że wykonał na rzecz 
pozwanego roboty i dostawy do 
budowy centralnych składów 
amunicji w Regnach, które Ja- 
worski prowadził, 

W odpowiedzi na powództwo 
i akcję wzajemną, złożoną 
przez rzecznika pozwanego, 
rzecznik oświadczył, że strony 
były w stosunku konkureneyj- 
nym i że powództwo nie było 


oparte na całokształcie sto- 
sunku między stronami, 
lecz na jego fragmentach, 


Rynek pienieżny 


Ceduła giełdy w Łodzi 


Dolary St. Zjedn. sprzedaż 8,90 
kupno 8,895 

4 proc. pożyczka inwest. sprze- 
daż 84— kupno 83,50 

4 proc. pożyczka premj. 
sprzedaż 44,— kupno 43,50 

3 proc. pożyczka premj. budoówl. 
sprzedaż 32,50 kupno 32,25 

Bauk Polski sprzedaż 101— 
kupno 100— 

Tendencja utrzymana 


dolar, 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 

Dolary 8,89 


CZEKU 
Holzudia 359,60 
Londyn 31,05 
N. Jork — czeki 8.917 
N. Jork — kabel 8,923 
Paryż 35,10 
Praga 26,40 
Szwajearja 174,17 
Włochy 44,90 
Berlin 210,85 


AKCJe 
Bank Polski 101 — 
Lilpop 189— 
PAPIERY PROCENTOWE i LISTY 
ZASTAWNE 
3 proc. budowlana 32— 
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zma 


Wolskie linje ofciręfowe 


na usługi naszego eksportu 


W początkach lutego odbyć się 
ma w ministerstwie przem. i han- 
dlu doniosia konferencja z udzia- 
łem przedstawicieli polskich linji 
okrętowych, związków ekspedyto- 
rów, związków eksportowych oraz 
poszczególnych organizacji przemy 
słowych i kupieckich. Konferencja 
ta ma być poświęcona snrawie po- 
slugiwania się przez eksporterów 
polskimi linjami okrętowemi. Cho 
dzi tu o eksport, kłerujący się do 
krajów zamorskich, a który do- 
tychczas korzystał z usług zagra- 


nicznych linji okrętowych oraz po- 
średnictwa portów obcych, Stały 
wzrost tego eksportu do państw 
pozaeuropejskich z jednej Strony 
z drugiej zaś rozbudowa magazy- 
nów w Gdyni przeznaczonych dla 
drobnicy oraz wydatne obniżenie 
ogólnych kosztów transportu i spe 
cjalnych taryf kolejowych jest ar- 
gumentem przemawiającym na ko- 
rzyść polskich linji okrętowych. 
W konferencji tej mają wziąć rów 
nież udział delegaci rady portu w 
Gdyni 
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inwestycyjna 83,40 

inwestycyjna seryjna 90,— 

5 proc. konwersyjna 40,— 40,25 

4 proc, dolarowa 44— 

T proc. stabilizacyjna 54,50 56,50 
54,60 

8 proc. B, G. K. 94.— 

8 proc. BGK (budowl. 93,— 

4 proc. ziemskie zł, 41 — 

4 i pół proc. ziemskie zł. 41 — 

8 proc. m. Warszawy 64,— 62,50 
(3, — 

8 proc. m. Łodzi 60.50 

8 oros. m. Piotrkowa 55,50 

10 proc. m. Siedlec 61,25 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK 
Loco 6,70 luty 6,57 marzec 6,64 
kwiecień 6,71 maj 6,81 czerwiec 
6,86 lipiec 6,97 sierpień 7,04 wrze- 
sień 7.12 październik 7.19 listopad 
7,27 grudzień 7,35 styczeń 7,42. 


NOWY ORLEAN 
Loco 6,58 marzec 6,68 maj 6,81 
lipiec 6,96 pażdziernik 7,13 gru- 
dzień 7.28. 


LIVERPOOL. 

Loco 5,49 styczeń 5,15 luty 5,14 
marzee 5,12 kwiecień 5,10 maj 
5,10 czerwiec 5,10 lipiec 5.10 sier- 
pień 5.11 wrzesień 5,12 październik 
5.13 Estopad 5,15 grudzień 5,19 
styczeń 5,20 luty 5,24 marzec 5,28 

Egipska: loco 7,40 styczeń, 6,90 
marzec 7,05 maj 7,24 lipiec 7,42 
pażdziernik 7,68 listopad 7,74 gru- 
dzień 7,88. 

Upper: loco 6,30 styczeń 
marzec 6,13 m»j 6.22 lipiec 
pażdziernik 6,48 listopad 6.49 
dzień 6,58. 


6,09 
6.30 


gru- 


BREMA 
Loco 7,88 marzec 7,43 maj 
lipiec 7,64 październik 7,66 
dzień 7,94. 


7,55 
gru- 


ALEKSANDRJA 
Sakellaridis: marzec 13,28 maj 
18.60 lipiec 18,98 listopad 14,45, 
Ashmouni: luty 10,75 kwiecień 
10,95 czerwiec 11.10 pażdziernik 


11.44, 


należność zaś powoda została 
całkowicie uregulowana z nad- 
płatą zł. 1631,21 i w uzasadnie- 
niu tych twierdzeń oraz żąda- 
nia zwrotu nadpłaty, przedsta- 
wił dowód z ksiąg handlow. po- 
zwamego oraz wnosił o zobowią 
zanie powoda do złożenia uwie- 
rzytelnionego wyciągu z ksiąg 
handlowych, oddalenie akcji 
głównej, zasądzenie po- 
wództwa wzajemnego w wyso- 
Kości zł. 1681.21 z 10 proc. od 
daty akcji wzajemnej, koszta- 
mi sporu i rygorem tymczaso- 
wego wykonania. 

Na posiedzeniu sądowem w 
czerwcu 1929 roku rzecznik po 
woda popierał akcję główną, 
rzecznik pozwanego zaś — wza 
jemną i wnosił o oddalenie ak- 
cji głównej. 

Sąd po rozpatrzeniu _c<ało- 
kształtu sprawy i wysłuchaniu 
stron oraz mając na uwadze ze- 
znania świadków i złożone do- 
kumenty postanowił  zasądzić 
od Jaworskiego na rzecz Abra- 
ma Kolskiego zł. 18.466 z 10 pr. 
od dnia 21 września 1928 roku 
do uiszczenia i zł. 1800 kosztów 
sądowych i wynagrodzenia za 
prowadzenie sprawy. Akcję wza 
jeraną sąd oddalił. Suma zasą- 
dzona miała być złożoną do de- 
pozytu sądowego do czasu u- 
prawomocnienia się wyroku. 

Niezadowolony z wyroku 
wniósł Jaworski skargę apela- 
cyjną do sądu apelacyjnego w 
Warszawie. 

W międzyczasie jednak zo- 
stał zawarty układ pojednaw- 
czy pomiędzy pozwanym a po- 
wodem, powód zgodził się na 
przyjęcie od Jaworskiego złot. 
12.000, z kiórych 5.000 płat- 
nych 15 grudnia 1931 r., 5.000 
złotych w dniu 27 grudnią ro- 
ku ub., zaś ną pozostałe 2.000 
otrzymał Kolski weksle, płatne 
15 czerwca 1932 roku. 

Sąd apelacyjny decyzję w 
przedmiocie powództwa Abra- 
ma Kolskiego przeciwko Anto- 
niemu Jaworskiemu o 18.644 
zł. uchylił, zaś sprawę w obu 
instanc jach umorzył na zasa- 


dzie układu pojednawczego, za- 
wartego protokularnie na 
siedzeniu sąadowem, 


po- 


Na wzór wiedeński 


PRACOWNIA 
ORTOPEDYGZIA 


pod kierunkiem 
D-ra Lubicna 


wykonuje podług odlewów 
gipsowych: wkładki na zbo- 
lałe stopy. gorsety na schorzs- 
le kręgosłupy, aparatv oito- 
pedyczne na gruźlicę stawów, 
oraz sztuczne nogi, ręce etc. 
e w, 


Podwyższenie kon- 
tynyeniów 
artykułów importo- 

wanych 
Jak już  donieślismy centralna 
komisja przywozowa na ostatniem 
swem posiedzeniu załatwiła przy- 
| dział kontyngentów uwzględniające 
również większość podań firm łódz 
kich. Jedynie drobna część Spraw 
łódzkich nie została załatwiona, co 
przypisać należy początkowym 
trudnościom, jakie wyłaniają się 
przy reglamentacji ze względu na 
charakter kontyngentów, które jed 
nak naogół winny wystarczyć na 
pokrycie bieżącego zapotrzebowa- 
nia Łodzi w zakresie zaonatrzenia 
jej w surowce, półiabrykaty i go- 
towe artykuły, Celem jednak cał- 
kowitego załatwienia wszystkich 
podań łódzkich, podjęte zostały 
przez izbę przemysłowo handlową 
energiczne zabiegi w celu podwyż- 
szenia niektórych przydziałów kon 
tyngentów artykułów  importowa- 
nych. 


Podniesienie sfawek 
przewozu węgla obcego 


Węgiel pochodzenia zagraniczne 
go, a przedewszystkiem węgiel an 
gielski, który wobec spadku funta 
kalkuluje się taniej, dociera osta- 
tnio nawet na część wewnętrznego 
rynku polskiego. W związku z tem 
polski przemysł węgiowy wystąpił 
z wnioskiem stworzenia tamy, chro 
niacej nasz rynek przed importem 
obcego węgla. 

Na zebraniu  międzyiministerjal- 
nej komisji, w której brali udział 
przedstawiciele ministerstwa skar- 
bu, przemysłu i handlu, rolnictwa 
i komunikacji, postanowiono pod- 
nieść taryfę dla węgla importowa- 
nego, od portów Gdyni i Gdańska 
o 250 proc, przyczem wysokość sta 
wek taryfowych będzie spadać na 
dalszych przestrzeniach, a po 300 
kim. zrówna się z normalnemi 
stawkami taryfowemi. Nowe staw- 
ki taryfowe wejdą w życie prawdo 
podobnie w życie 15 lutego r. b. 

Równocześnie przemysł węglo- 
wy czyni starania, aby stworzone 
zastały specjalne opłaty komunal- 
ne, nakładane na tych, którzy spro 
wadzają obcy węgiel. Zarządzenie 
to ma także również na celu unie- 
możliwienie importu węgla obcego 
droga wodna. 


P. T. Publiczności! 


POLECAMY 
Bezkonkurencyjny 
Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL" 


Serja mnajwybitniejszych arcy. 
dzieł filmowych, które ukażą 
się wkrótce na naszym ekranie: 


„X-27' 


Reżyserji słynnego Sternberga 
z niezrównaną Marleną Dietrich 


„Madame SZalan”" 


Gigantyczne arcydzielo Króla reżya6: 
rów Cecil B. de MILLE'A, 


„KOCHANKA GENERAŁA” 


| (Rozstrzygająca noc) 
Dramat erótyczny z życia trójkąta 
małżeńskiego. Odwieczny problem 
dociekań, DLACZEGO KOBIETA 
ZDRADZA 
Dalszy ciąg repertuaru w jutrzej- 
szym numerze | 


repertuar 


Or. med, 


S. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopleiowych 
elektroterapja, diatermja, bada- 
nie krwi i wydzielin 
Andrzeja 5.telef, 153-40 
Przyjmuje od 8—-11 i 5—9 w. 
w niedziele i święta ód 9—4 
Oddzielna poczekalnia dla paź 


GLOS $ 


PORTGWY 


Sensacja W ping-pongu 


Czesi pobili 


PRAGA, 29.1. (Specjalna służka 
Informacyjna „Głosu Forannogo"). 
— Ostatni dzień rozgrywek ping: 
pongowych o pudar Śwythling przy 
niósł niezwykłą sensację w postaci 
bezapelacyjnego zwycięstwa w sto- 
sunku 5:0 czechów nad dotychcza- 
sowym mistrzem węgrami. Czesi 
byli przez cały czas niesłychanie 
dopingowani przez 5 tysięcy swych 
rodaków, którzy zebrali się na sa- 
li. Węgrzy grali niezwykle niepew 
nie i poniżej swej normułnej klasy, 

Wobec tego niespodziewanego 


OZ na oo ta beli stoją We- 


grają z Ł.K.S. w niedzielę 

Jak jnż donosiliśmy w najbliż- 
szy wtorek, dnia 2 lutego drużyna 
lokejowa LKS rozegra zawody to- 
warzyskie z drużyną Warszawian- 


ki. Mecz odbędzie się na ledowi- 
sku ŁKS o godz. 11 przed pełud- 
niemń 


Jedopócześnie dowiadujemy się, 
że również i drużyna Toruńskie iwo 
K. S. pòstänowita skorzystać z za- 
proszęsia LES. Mecz z tormiczyka 
mi odbędzie się w dniu jutrzejszym 


misirzowskcich węśrów 5:0 Kalendarzyk sportowy na sobo- 
tę i niedzielę jest następujący: 
dziś rozpoczynają się rozgrywki o |SOBOTA: Ping - pong: mecze ping 
mistrzostwo indywidualne, przy- |pongowe między Hasmoneą ze Lwo 
czem wszystkie drużyny są prze- |wa a Bar Kochbą, Trumpeldorem 
mięczone, przeto eliminacje te odl- |i Jutrzenką z Łodzi w lokalach khi 
łożono do niedzieli. bów miejscowych (wyszczególnio- 


gry, Czechy i Austrja z jednako- 
wą ilością punktów, wobec czego 
niezbędną będzie eliminacyjna roz 
grywka pomiędzy niemi dla przy- 
znania puharu.. Ponieważ jednak 


lose Girones nięzwyciężony 


Nieudama próba Noacha odebrania mu tylułu 
misirza Europy wagi piórkowej 


BARCELONA, 29,1,  (Wópsna | (ytułu hiszpanem Jose Girones. 
służba informacyjna ,„Głosu Poran- | Walka ta miała miejsce wczoraj 
nego”). — Mistrz wagi piórkowej | w Barcelonie i ustalona była na 15 
Niemiec, Paul Noack, stanał do | rund. 

Okazgło się jednak, że  Girones 
oe o _ wiele lepszy od niemca. Już 


w drugiej rundzie hiszpan przecho 
dzi do ataku seryjnemi  prostemi 
uderzeniami i krótkiemi sierpowe- 
mi w ucho, wątrobę i żołądek. 
Noack w drugiej rundzie idzie na 
deski do pięciu, w trzeciej zmuszo 
ny jest padać dwa razy, a wresz- 
cie, kiedy ma to miejsce również 
dwukrotnie w rundzie czwartej, 
doskonały sędzia francuski widział 
się zmuszonym do przerwania wal 
ki i ogłoszenia zwycięstwa Giro- 
nesa przez techniczne K. 0. 

Tak więc Jose Girones zatrzy- 
muje nadal swój tytuł mistrza Eu- 
ropy wagi piórkowej, który dzier- 
ży już trzeci rok. 


walki o tytuł mistrza Europy z do- 
| kd 


tychczasawym dzierżycielem 
, ZSPACYC 3 2 i 


7 CZEK" 


EP PJ 


LiZOOiWA Mk i U M BUU 


Łódź wystawia na zawody 10 reprezentantów 


czasie zaawansował do wagi 

średniej przywilej ten nie może 

być do niego zastosowany. 
Dzięki temu w mistrzostwach 


Regulamin mistrzostw bokser 
skich Polski uległ ostatnio zmia 
nie. Mianowicie przewiduje on, 
zwołnienie zdobywców udósęzył 


na lodowisku ŁKS również u godz. | nego tytułu od walk o mistrzo- | Polski będzie brało udział 10 

11 jszed połodniem. Wreszcie Po- Lat. a w okręgu i pozwała im na | pięściarzy. Zaznaczyć należy, iż K f ki k 

lenia Warszawska, która ma 0be- | bronienie zdobytego tytułu bez | Łódzki okręgowy związek bo- GSZU 8 l U arany | 

nie zdjęte terminy vié może Przy- | ppzrednio na zawodach 0 mi-|kserski czyni w dalszym ciągu | roczną dyskwalifikacją |. 
być do Lodzi, natomiast wyraziła |strzostwo Polski. |starania o przeprowadzenie mi-| ZPTK na wniosck Kaliskiego 

Fotowość przyjazdu w dniu 10 =!  tvghec tego łodzianie, którzy |strzostw Polski w Łodzi.  Do- | Toy. Cyklistów zdyskwalifikowsł 


tego. O ile pogoda dopisze ŁKS ro 


zezra w (dniu tym spotkanie z Po- 
tonia, 


Uiżuj nędzy 
bezrobośnych 
i słodmiących 


Dźwiękowy Kino-Teatr 


CURSO” 


Zielona 2 4 


Początek w dni powsz. o 4-ej 
W soboty, niedz. i święta o 12-ej 


Spec = lat 4 do 1. 


med. 


HFLLER H. LUBICZ 


Specjalista chorób skór- 
nych i wenearycznyaa 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 


£ruyjmuje do 10 r, i od 4>—8 wise 
w niedziele od 11—2 po południa 
Dia pań spec. ad godz. 4—5 pp. 


Dr. med, 


W. EYCHNER 


położnictwo i choroby kobiece 
mieszka obecnie 
tegielniana 4 (dawniej 36) 
Obok kina „Czary”) tel. 134-72 
Przyjm. od 2.30—4 i 1—8 w. 


ML.Pinczewska 


Położnietwo, choroby kobiece 
GDAŃSKA 57, I piętro, 
telefon 108-01 
Przyjmuje od 48j do 6.81. 


TEN RANE U E CEA | Doktór Do akt. 
GIMNAZJUM AS TEL 
KLARY WOLFSONOWEJ | y Ogłoszenie 
` nota Sądu 
POMORSKA 18, TEL. 207-86 Grodzkiego 
i 2) 
Zapisz kandydatek na drugie półrocze przyjmuje sekretarjat co- kę 4, tel. 216-90 w Łodzi 
dziennie w godz. szkolnych od 9--1 oraz od 5—7, Opłaty niskie Speclalista chorób skórnych rewiru 6 
Przy Gimnazjum PRZEDSZKOLE „Świat Dziecięcy" dla | wenerycznych. zamieszkały 


tychczas jednak w sprawie tej 
pie wypowiedział się PZB. Po- 


jednego roku wybitne 
który 


na przeciąg 
go sprintera Koszntskiego, 


w roku ubiegłym zdobyli mi- 
strzowskie tytułu a więc Stibbe. | 


w wadze ciężkiej, Seweryniak | nieważ jednak ani Warszawa.|był uważany za najgroźniejszego |n 
w wadze półśredniej i Chmie-jani Poznań nie zdradzają chęci | rywala Szamoty. Zaznaczyć należy 
lewski w wadze lekkiej  w| podjęcia się organizacji tak |że Koszuiski w ostatnim roku b. 
swych kategorjach wagi nie no- | gigantycznej imprezy, szans> | rzadko startów i przypnszezałnie 


wobee tak długiej dyskwalifikacji 
wycofa się zupełnie z czynnego 
życia sportowego. 


która jedyny raz organi 
w roku 


trzebują startować w mistrzo- | Łodzi. 
stwach okręgowych. Ponieważ | zowała takie zawody 
jednak Chmiclewski w między-| 1926, znacznie rosna. 


W roli głównej: 
brawurowy 


Dziś i dni następnych! monumentalny film p. t. 


diios 


NAD PROGRAM: AKTUALNOŚCI FILMOWE 
a me e a] 


Gigantyczny epos 


PIĘKNO! 


UWAGA: 


w Łodzi przy ul. 
Narutowicza 10 na 
zasadzie art. 1030 
UPC. ogłasza, że 


leczenie djatermją 
i elsktroteranją 
(lampą kwarcową) 


Dr. med. Bagyjimuje ad 9—2 i od 59. 8 lutego 
w nłedztele 1 święta ad 8-2 1932 r. o godz. 10 
Dis gań ud 5 do 6 po pət. rano w 
oddaiolna poozakalnia, Łodzi przy ul. 
specjalista chorób skórnych, we- Narutowicaa 38 


— 


LokOMOBIIĘ 


odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
ruchomości, nale- 
żących da 
Szlamy i Jety 
małż, Weinberger 


nerycznych I moczopłciowych 


Cegielniana 7 


powrócił 
telefon 141-32 


ca ary HB Ra © 30—50 koni w dobrym stanie |i amedcjcyah się 
ń lu. cupię. ty sub, ila” z kredensu 
Dla pań oddzielna poczekalnia. kupię. Ufer y sub, „Lokomobila oszócowanego na 
=, p" | | zm sumę zł. 700.— 
Łódź, 25.1.32 
Komornik 


Bardzo tanio do sprzedania w całości 
oddzielnie: 1) Dom z bardzo ładnym 
ogrodem około 20.000 kw. metr. 2) 20 


(-) Leon Wąsowski 


„Praca“ 


placy ogółem ok. 20.000 kw. metr.| Kursy Zawodowe Żeńskie przy 
3) oraz 20000 kw, metr, góry żwiro-| Tow. Szerzenia Pracy Zawod. 


wej nadającej się na urządzenie przed- | 
siębiorstwa betonowego lub na parce- | 


wśród Kobiet Żyd. 
Wólczańska 21, tel. 167-15 


lację. Oferty sub.- „Gd* do admi- l È z 
nistracji pisma, 2111—3 | Prsyimuje zapisy na nast. działy: 
i -damskie 
1. Krawiectwo ZE WSZYSTKICH JĘZYKÓW QBCYCH NA 
2. Haft ręczny POLSKI i ODWROTNIE WYKONYWA 
3. Modniarstwo kapelusze SZYBKO I DOKŁADNIE, mammen 
Ą 4. Bieliźniarstwo ZE ZNAJOMOŚCIĄ RZECZY 
płaska w najlepszym stanie z po- e odl dg z DA 
wodu wyjazdu okazyjnie do g e PRE 1 9—1 (A IURO „REMI 
sprzedania. Wiadomość w admi- ę EL siy ODY $ POTRKOWSKA 89 Tol, 223 38 
nistracji 117-2 3 O RELER P A 


JOHN WAYNE, 


i znany już dobrze Pu- 
bliczności, przekomiczny 


Kalendarzyk sportowy 


na dziś i jutro 

uych) w godz. 16,30, 18 i 20 pp 
Zebrania: w lokalu Hakoahu wal 

ue zebranie ŁÓZGB. 
NIEDZIELA: Boks: 

lenowa przy ul. Północnej o godz. 


w sali He- 
11.30 międzyklubowe zawody bo- 
kserskie Unionu. 

Hokej: na lodowisku ŁKS o go- 
dzinie 11 przed południem mecz 
hokejowy ŁKS — Toruński Klub 
Sportowy. 

Na lodowisku Unionu o godz. 10 
rano, mecz hokejowy Union — 
Strz. Kl. Sport. 

Ping - pong: Dasze mecze ping- 
pongowe pomiedzy  Hasmoneą 
(Lwów) a reprezentacją klubów ży 
dowskieh łódzkich (o godz. 11.30 
przed poł. w lokalu Makabi) oraz 
Makabi (Zgierz) i Makabi (Łódź) w 
lokalach klubów lokalnych w g3 
dzinach 15,80 i 18.30 


Trzej łodzianie 
wśród najlepszych spor 
towców polskich 
Plebiscyt na najlepszych spor- 
towców polskich w roku 1931 dał 
wyniki. Wśród najlep- 
szych znaleźli sie rówsież foskona 
li sportowey łódzcy Maks Siola- 


ciekawe 


wież. Laskowski. E. Trojanowski, 
Nehringowa, Kalbarczyk Ghmielew 
ski. Forlański. Adamowski, 8. Ma- 


rusarz i Martyna. 


row, Kłosowicz i Chmielowski. Li- 
sta 80 najlepszych jest uastepują: 
a: Kuspciński. Tloczrński, Jedrze 
jewska. Bocheński. Mikrut Fr, Man 
i teuflówna, Konepacku, Stogowski, 
Czech, Arski, M. Stolarow, Rinia- 
kowski, Petkiewicz. Kratochwiiów 
Kostrzewski, Rudzki, Heljasz, 
Bale: Motyka. Szamota,  Kłoso- 


axarująca 


maRGaker (HURCHILJ 
Ei Brendel 


z dziejów kolonizacji Ameryki! 


Potężna legenda marszu pionerów przed 100 laty! 
Walka z żywiołem i krwiożerczymi Indjanami! 

GROZA! 
Ceny miejsc na I-szy seans znacznie zniżone) 
Sala należycie ogrzana i wentylowana. 


POTĘGA! REALIZM | 


którzy polecają 
swoje towary 


W „GŁOSIE PORANNYM” 


nie znają 
zmniejszenia 
obrotów 


CENY 
PRZYSTĘPNE. 


Nr. 30 


Na rzecz Domu gier ot Północna 38 i Sanatorjum 


30-11 — „GŁOS PORANNY" — 1952 


„Rozalina” dziś, dn. 30 bm. 


w salach Stow. Śpiewaczego, Piotrkowska 243 odbędzie się wielka ZABAWA : 


„NOC O©ptym istów” 


Niebywsle, pierwszorzędne atrakcje: pochód optyrnistów, koło optymistów, pogoń za lisem, n 
3 orkiestry: Textil Boy-jazz, Pigo, Klemar, występy zespolu Ja-ha-ra-ro i Optymistsisters. g 


Bilety do nabycia przy wejściu na salę. 


MAŁE NO 


„PRIMABALERINA" 


reż. D. Buchowieckiego 


Z Laura La Plante 


Nowe literackie dźwiękowe 
opracowanie 


JUTRO 


ODEON — WODEWIL 
Poszukiwany 


Spólnik z gotówką od 20.000 do 30.000 
Złotych, ewtl. ze współpracą do starego, 
intratnego przedsiębiorstwa. Oferty sub. 
„G do adm. niniejszego pisma.  2063—3 
OST hai a r si ae a 


JKUPUJCIE Zigo ZRÓDŁA 


WIELKI WYBÓR 


Wózków | Matoraców 


dsteatnnych spretogzoi, 
bóżek | Wytymaciek 
metałowych amerykańaktch 


Nabyć móżna w FABRYCZNYM SKŁADZIE 


„DOBROŁOŁ: tod, Piotrkowska 23, 


„ 168-61, w podwórz, 


ZATWIERCZONA PRZEZ WŁAJZE PAŃSTWOWE 


SZKOŁA KOSMETYCZNA 


D-ra MARJI LEWINSONOWEJ 
Śródmiejska 27 (dawniej Cegielniana 6) 
Wykłady i zajęcia praktyczne prowadzone są przer leka- 
ysy. specjalistów. Informacje i zapisy od 10 do 8 


Dźwiękowe Kino 


MIMOZA 


____KMINSKIEGO 178 _ __ 178 
Dziś i - Dziś i dnt mastępnych! następnych ! 


według słynnej powieści znakomitego 
pisarza francuskiego Gastona Leroux. 
„Upiór w operze“ przewyższa stokro- 
tnie swój twór literacki i w triumfal- 
nym pochodzie poprzez największe e- 
krany zdobył świat. 
W rol .gł.: Niezapomniany mistrz maski 
Lon Chaney, Mary Philbin, Norma 
Kerry. Nadprogr.: Dodatek dźwiękowy 
Początek seansów: w dni powszadnie 
o g. 4, w soboty, niedziele i święta 
o g. 2. Ostatni seans o godzinie 9.15. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca 
0 gr. 


Następny program ? ? ? ? 


M NAJLEPSZE CIASTKA 
polesa 


CONIERNIA 2. GOMOLANIEGĆ 


PRZEJAZD 1. TEL. 1838-72 i-209-87 . 
Ee LAK IRDA ZKE S DR IS Y S BRAIO DINE TROCKI 


Obowiązuje strój wieczorowy. 


l Kasa Choryeh w Łodzi sprzeda 


cztery samochody 
używane, 


w tem trzy marki „Ford” i jeden 
marki „Whipet”. Obejrzeć można co- 
dziennie. za wyjątkiem niedziel i świąt 
w garażu Kasy Chorych, ul. Wólczań- 
ska 225. Oferty należy skladać w 


; Wydziale Gospodarczym Kasy do dnia 


3 lutego 1932 r. 166—2 


| , SFTRESZEWNEC TE = jj 


| Ogłoszenia drobne 


il WOK) 


"PTY EDEN A 07 EOT ELIE EENE A 
GA Nauka i wychowanie (A 


ANGIELSKIEGO konwersacji i li- 
teratury udziela rutynowany naw 
uczyciel. UL. Zawadzka 21, m, 82, 

front, eodz. od godz. 4 — T po poł. 


W RUCHLIWYCH punktach 
sklepy, dobrze zaprowadzone, 
różnego rodzaju, sklepy przy 
ul. Piotrkowskiej, począwszy 
od Pl. Wolności do Reymonta, 
poleca: Biuro „Polruch*, Al 
Kościuszki nr. 27, tel. 141-01, 
132-01. 


DOMY, PLACE we wszystkich 
dzielnicach miasta poleca Biuro 
„POLRUCH”, AL Kościuszki 27, 
tel, 141-01, 132-01. 


OKAZJA niebywała. Fabryka ko- 
pert i wyrobów papierowych, kom 
pleks maszyn w dobrym stanie w 
pelnym ruchu do sprzedania tanio. 
Zgłusz. Biuro „Polruch” Al. Koś- 
ciuszki 27 tel. 141-01, 132-01. 

ESSEX i FORD w dobrym sta- 
nie do sprzedania. Do obejrze- 
nia Piotrkowska 295. 094-1 


NIERUCHOMOŚĆ w Łodzi z komi- 
nem 18 m., z wolnem 8 pok. miesz- 
kaniem, nadającem się na każde 
przedsiębiorstwo okazyjnie da 
sprzedania. Zgłosz.: Biuro „POL- 
RUCH”, Al. Kościuszki 27. 


MEBLE 


krzesła dębowe, stołowe, sypial- 
ki, gabinety, stoły owalne; 
tapozany oraz wszelkie meble 
najnowszych fasonów. Ceny ni- 
akie, warunki dogodne 
61 Piotrkowska 61 
w podwórza. 


MEBLON. 


MLEKA 300 litrów zarąz oddam. 
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Obora na przedmieściu Łodzi. O- 
forty „Mleko? biuro „Promień”, 
Piotrkowska 81. 21442 


al Lokale ğa 


BIURO „POLRUCH” Al. Kościuśz- 
ki 27, front, parter, tel. 141,01, 
182,01, czynne bez przerwy od S 
rano do S i pół wieczór. 


BIURO „POLRUCH” poleca 3-po- 
kujowe mieszkanie. wszelkie wy- 
gody, przy Al. Kościuszki, juź wol 


ne. ; 
—— 


| BIURO „POLRUCH” poleca 4-po- 


BIURO „POLRUCH” 


kojowe mieszkanie z  wygodami, 


przy Szosie Zejerskiej.  Komorne 
rubli 200.— 
BIURO „POLRUCH” poleca dla 


małżeństw pokoje umęblowane z u- 
żywalnością, kuchni. 


BIURO „POLRUCH” poleca poko- 
je z klatki schodowej, we wszyst 
kięh kierunkach miasta. 


BIURO „POLRUCH* poszukuje 
mieszkań, lokali. z centralnem o- 
grzewaniem. 


_ poszukuje 
mieszkań w nowych domach, nie 
zależnie od punktu, 

U 


BIURO „POLRUCH” poszukuje 
6 - 7 pokojowych mieszkań przy ul. 
Narutowicza, 


BIURO „POLRUCH”* poszukuje 
-pokojowych mieszkań komforto- 
wych w śródmieściu, 


BIURO „POLRUCH” poszukuje 
3-4-pokojowych mieszkań ul, Piotr 
kowska od Śródmiejskiej do Placu 
Wolności. 

BIURO „POLRUCH” A!. Kościuszki 
27 tel. 141-01, 132-01 poleca wszel 
kiego rodzaju mieszkania, lokale, 
sklepy, pokoje numebiowane z klat- 
ki schodowej. 


UL. BRZEZIŃSKA 13 m. 38, lewa 
of., IL piętro, ladny pokój umeblo- 
wany odnajmę 2 osobom. 


- 


POKÓJ. clegancko umeblowa 
ny, wszelkie wygody, telefon, z 
utrzymaniem lub bez, odnajmę 


spokojnej kulturalnej osobie. 
Żeromskiego 23, m. 11, w go- 


dzinach od 1 — 6. 


——— 


— — * 


POKÓJ ladny, 2-okienny dla 
osoby pojedyńczej ew. na biuro 
do wynajecia. Śródmiejska 25, 
m. 6, fr. H p. 

1 — 2 POKOJE ładnie umeblo- 
wane natychmiast do wynaję- 
cia, Zawadzka 39, m. 8, fr. I p., 
tel. 204-78. 


POSZUKIWANY lokal biurowy lub 
mieszkalny 8 — 10 pokojów z cen 
tralnem ogrzewaniem. (Oferty dé 
administracjj .„Głosn Porannego” 
„Poważna instytucja”. 

PIĘKNY pokój umeblowany, wej- 
ście niekrepujące, łazienka, tele- 
fon, do wynajęcia od zaraz. Za- 
chodnia 57, m. 4, front, 3 piętro, 
od 3 — 5. 


— 


2-3-4-POKROJE umeblowane z uży- 
walnością kuchni, frontowe, do od 
rajęcia zaraz, Nawrot 17 m. 11 fr 
I piętro, tel. 141-43 w godz. cl 
2.30 do 3,30 od 8 do 9 wiecz. 


POKÓJ (lub dwa) elegancko ume- 
blowany lub bez mebli, ciepły, sło- 
neczny, front I piętro, z niekrępu- 
jącem wejściem, również odpo- 
wiednie dla lekarza lub adwoka- 
ta, do wynajecia zaraz. Kopernika 
19. m. 4 od 9 do 12 rano. 


BEZ ODSTĘPNEGO w najlep- 
szym punkcie handlowym zaraz do 
oddania 1 sklep większy i 1 mniej- 
szy, może być z b. dużym składem. 
Wiadomość u gospodarza: ulica 
Kościelna 3. Pośrednicy pożądani. 
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POKÓJ słoneczny umeblowany ti- 
nio do oddania. Piotrkowska 17, 
lewa oficyna, I wejście, mieszk. 17 
o 
POKÓJ komfortowo urządzony z 
telefonem i wszelkiemi wygodami 
poszukiwany dla nauczycielki. O- 
ferty M. ©. A. 129—1 


CIEPŁY pokój umeblowany ż wy- 
godami, wejście z korytarza do wy 
najęcia. Piramowicza 5, frcnt, m. 
11. 132—1 
$ POKOJE z kuchnią słoneczne do 
cdstąpienia zaraz na I pietrze. 
Skladowa 19, m. 26. 


Wasze zdrowie, Suzzęście 


zachwalany 


Wssze zaufanie. 


Takłsń Położniczo - Chirurgiczny 


Ogrodowa 10, tel. 313-57 
lili klasa 
Oddział 
połośniezo-ginekologiezny 
. mod, Sz. Figerowa 
. Reitler Kurjańska 
. med. J. Baum 
. med, W. Bychner 
Cena porodu na II kl. wraz 
z zabiogami 200 zł. 

Opieka nad dateckiemi 

Dr. med. J. Polakow 


Oddala: chirurgiezny 
Dr, med. M. Kentor, 
gods. proyjęć 1—3 pp. 


PORADNIA 


WENEROLOGICLN 


Lekarzy-spstjelistów 
Zawadzka 1 
TEL. 208-33 
czynna od 8 rano do 9 wiecz, 
I1— 1 1 przyjmuje 
2— 8) kobieta—lekarz 
w wiedziolęiświęta od 9—32 pp; 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


PORADA 3 AL. 
DWA POKOJE eleganckie, waj- 
ście z klatki schodowej, l-sze pię- 
tro, ulica Piotrkowska, nā biuro 
zaraz do oddania. Tel. 1344-11, 
41—-7 


Różne 


DAE D 

DO WYDZIERŻAWIENIA poszu- 
kiwane 15 ang. warsztatów 64 — 
12 cal, 20 warszt, 52 eal.. 10 war- 
kolorówki i glad- 


sztatów 44 cal. 
kie. Olerty pod „Punkt obojętny”. 


p 


FL MR KE SR Pin) MIA I CAKAB A BZY By. MAŚD A JŁSEWA M: 
p R ZZ 


BIELIZNĘ damską i męską wyko- 
nuje solidnie i tanio Ela Klige- 
równa, Zielony Rynek 6, m. 18. 


SKRADZIONO dowód osobisty. wy 
dany przez starostwo grodzk. Piotr 
ków, oraz książeczkę wojskową, 
wyd. przez P, K. U. w Piotrkowie 
gba dowody na nazw. Alfreda Ru- 


dolfa Akermana, zam. w Kalach 
pow. łódzkiego. 121-—3 
ZGUBIONO kwit kaucyjny Elek- 
trowni Łódzkiej na zł. 50.— na na- 


zwisko Poncz Wolf. zam. Piotrkow 
sku 26. 127 


E Zamiejscowe E 
TAITEA D AEE PERDS. 
WILLA w Rudzie Pabjanickiej 
z 2-morgowym lasem, miejsco- 
wość sucha, willa dochodowa, 
bardzo tanio do sprzedania. — 


Zgłoszenia: Biuro „Polruch*, 
Al. Kościuszki 27, tel. 141-01, 
132-01. 


W KOLUMNIE placo 1350, 6425, 
SUUU metrów Kkwadr. oraz różne 
wille okazyjnie poleca Binra „POL 
RUCH” Al Kościtszki 2Ż tel 
141-01, 182-01. 


— 


-=-= 


W PODDĘBIU w najlepszym punk 
cie płac 2476 m. kw. tanio do sprze 
bia. /glosz.: Biuro „POLRUCH”, 
AL Kościuszki 27, tel. 141-01, 
132-01. 

DZIERŻAWY gruntów, większe i 
mniejsze obszary poszukuje Biuro 
„POLRUCH*, Łódź, Al. Kościusz 


f 


| P. C. ogłasze. 


} powodzenie ży- 
celowa, Duże ofiezy „iaterjałna 

žalešne są od jakości towaru. Nie katdy dowolnie 

toważ, lecz w ciągu dziesiątków lat 

w enłym świecie wypróbowana jakość zasługuje na 


TYLKO „OLLA“ 


SANĄTO »| AAA 
9988 B 


Do akt. 
Nr. 145 32 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dni, rewiru 16-go 

zam. w Łodzi 
przy ul. Zachod- 
niej 36. na zasa- 
derie art. 1080 U, 
P. C. ogłnema, że 

w dn. 18 lutego 

1932 r. od g. 
10 rano w Łodzi 

przy ul. 

Wólczańskiej 74 

odbędzie się 
sprzedaż z prze- 

rgu pablicznego 
ruchorności, 
należących do 

Stesana i Anny- 

Marji Angerstein 
i składający ah się 

kredensu 
dębowego 
|ofzacowarnego na 

sumę zł. 400.— 


| Łódź, 25.1.1932 r. 
Komornik 
J. Tomascewski 


Do akt 
Nr. 1678 | 1931 


Ogłoszenie. 


Komornik Sadu 
Groć zkiego 
w Łodzł, rewiru 
16-g0, sam, 
w Łodzi przy ul, 
Zachodniej 36, 
na zaga- 
dzie art, 1080 U. 


że 


T, 


12 lutego 
1932 r. od godz. 
10-ej rano w Łodzi 

przy ul, 

Leszno 39 

odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 
ruchomości nale- 
żących do 
f, Farbiarnia i 
Wykończalnia 

„Leszno“ 
składających się 
z mebli, „maszyny 
do pisania i inn. 
oszacowanych na 
sumę zł, 15825— 


Łódź, 221.32 r. 


Komornik 
J. Tomaszewski 


Do akt. 
Nr. E.2194—39 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodskiego 
w Łodsi, rewiru 6 
zam. w Łodzi 
przy ul. 
Narutowicza 10 
nas ZA88* 
dsie art. 1080 U, 
P, C. ogłasza, że 
w dn. 
9 lutego 
1982 roku, od go- 
dsiny 10-ej rano, 
w Łodzi, przy ul, 
Trębaakiej 18 
odbądzie sią 
eprzedsě w prse- 
tergu publicsnogo 
ruchomości 
należących dc 
Israela Tyllera 
i składejących się 
z biurka i szafy 
— bibljotecki 
oBBzOOWENych na 
sumą zł, 600— 


Łódź, 28.1.1952 r, 


Komornik 
(-) Leon Wasowski 


Passe -partouts i 
bilety wolnych 
wejść bezwgie- 
dnie nieważne. 


Początek seansów 
© godz. Aj PR. D: 
w soboty, niedz. 
i świeta og. 12-ej 


Aparatura Western. 
= ELECTRIC. 


30. I — „GŁOS PORANNY” —. 1932 


I-szy Dźwiękowy Kinoleatr w Łodzi 


MMROTOWICZA 20 „$ x 


FILM, 


który wstrząsnął sumieniem 
całego świata. 


Najpiękniejsze arcydzieło 
filmowe epoki, osnute na tle 
najpopularniejszej powieści 


TEGKORA. DRESEA |] 


która osiągnęła nakład 
2 miljonów egzemplarzy 


realizacji genjalnego 


m 
j 


Józela V. sler nier ga 


twórcy filmów: 


„MAROKKO“ i „X-27* 


W rolach głównych 


3 GWIAZDY HOLLYWOODU: 


płomienna 


YLUIA SIDNEY 


najpiękniejszy amant 


PHILLIPS HOLMES 


oraz jasnowłosa 


FRANCES DEE 


> A X p "= 


UWAGA: 


Nr. 30 


59 
||. MARDONA 2 


UROCZYSTA 


i js 


Film 
tylko dla ludzi 
o zdrowych 
nerwach. 


NT ZSUPCZEBE SE POTTTEKERZ aoea A a 
Uprasza się o punktualne przy- 
bycie na początek seansów. 


Dziś o o 4-ej ostatnie 
DWA PORANKI filmu 


Afera meżatki 


JEANETTE MACDONALD 
VICTOR MC LAGLEN 
ceny na poranki zniżone 


0 | irą za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpalt): I-sza strona 2 zl; Reklamy tekstem 
g oszenia redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrseżeniem miejsca na stronie od 3 do 7 włącznie 60 gr. 
bes zastrzeżenia miejsca 50 gr; nadesłane od strony 8-ej do końca tekstu 40 gr.; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
(str. 10 spyt) 12 g Drobne 15 gr. sa wyraz, najmniejsze ogłoszenie sł. 1.50. Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy- 
raz, najmniejsze 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 


050% drożej, firm zagr. 100o _Za ogł. tabslaryczne lub fantaz, dodatk. 50% Ogł. dwukolor. o 50a drożej 
Za wydawnictwo „Prasa , Wydawnicza sp. z ogr. odp.: Eugenjusz Kronman, W drukarni własnaj Piotrkowska 101 


Prenumerata miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi w Łodsł zi. 4.60, za odnoszenie — 
40groszy, z prsesy'Ba pocztowa w kraju — zt. &— zanranicą — mł. 9. - 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 
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